
W tysiąclecie
urodzin

wielkiego uczonego

i myśliciela —

Avi cenny

Wyd. A i Cena 1S groszy

Cała prasa radziecka zamieszcza ar
tykuły poświecone życia j działalności

wielkiego tadżyckiego uczonego i my
śliciela, Avicenny (Abu Ali ibn-sina).
Agencja TASS donosi, że w stolicy
Tadżykistanu w Stalinabadzie, otwarta

została wystawa zawierająca książki,
SScgrafie i inne materiały, przedstawia
jące epokę, w której żył i działał A-

vżcenna. Na wystawie znajdują się pi
sane ręcznie dzieła Avicenny, a w tej
liczbie księga „Donisznoroa" („Księga
nauk ') W- języku tadżyckim.

Liczne wystawy, poświęcone jyeiu >

pracom Av-.cenny, otwarto również, w

Akademii Nauk Tadżykistanu, w mtt-

zęum historycznym, na wyższych u-

czeimach i bibliotekach Stalinabadu.

Agencja TASS podaje, że w Stalina-
badz.e zakończono pracę nad przekła
dem dzieła Avicenny „poniszooma" z

języka tadżyckiego na rosyjski.
W centralnej bibliotece medycznej

w Moskwie otwarta została wystawa,
zawierająca fotokopie tytułowych stron

słynnego traktatu medycznego i filozo
ficznego Avicenny pt. ,,AI Kanon'1,
drukowanego w języku arabskim i po
laeinie. Również w Leningradzie zor
ganizowana została wystawa z okazji
tysiąclecia urodzin wielkiego tadżyckie
go medyka, myśliciela i encyklopedysty.
Na półkach księgarskich pojawiła się na
pisana w związku z jubileuszem praca
Tamary Izmailowej pt. „Avicenna“,
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Podejmując zobowiązania
oraz rozwijając współzawodnictwo

Walczyć o utrwalenie

sukcesów
W dniu 14 brn. wszystkie kopalnie Zagłębia Krakow

skiego wykonały swe plany dzienne. Załoga „Sierszy"
wykonała 127 proc, a „Janiny" — 125 proc. Brawo!

Również 1 załoga kopalni „Brzeszcze" wykonała z du
żą nadwyżką -plan dzienny.

Organizacje partyjne i związkowe oraz kierownictwa
kopalń winny dokładnie przeanalizować sukces z dnia

14 sierpnia. Trzeba, by doświadczenia tego dnia stały
się punktem wyjścia dłą dalszych osiągnięć. Piękne jyy-
nl-ki z 14 sierpnia winny służyć jako przykład, który
pomoże załogom utrwalić ich Osiągnięcia.

A oto wyniki z dnia 14 bm.
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Procent wydol). Procent wydob.
Kopalnia dziennego miesięcznego

,Siersza" 127,4 99,8
Janina" 125,8 102,4
,Brzeszcze" 115,8 93,7
,Komuna Paryska" 109,5 104,8
, Sobieski" 103,1. 99,2
,Bierut" 100,6 95

0 nich mówi Ordynacja Wyborcza..t

o utrwalenie Czynu Zlotowego
młodzież realizuje ślubowanie

• złożone ojczyźnie*

WARSZAWA
Młodzi robotnicy z zakładów przemysłowych, przedsiębiorstw budowlanych, ma

rynarze floty handlowej, chłopi, członkowie spółdzielni produkcyjnych i pracownicy
PGR-ów podejmują nowe zobowiązania produkcyjne i podpisują umowy o współza
wodnictwo, aby w ten sposób jeszcze bardziej zwiększyć
wego.

W nastroju entuzjazmu po
dejmuje nowe zobowiązania
młodzież wrocławskiego „Pa
fawagu". Pierwsze na terenie
zakładów hasło wzmożenia

wydajności pracy dla utrwale
nia osiągnięć zlotowych rzu
ciła brygada stolarska, kiero
wane przez uczestnika Zlotu—
Stanisława Chmielą. Podjęła
się ona przekroczyć o 20 proc,
wyniki pracy z okresu Czynu
Zlotowego i stale wykonywać
normę w 170 proc.

Zebrana na specjalnie’ zwo
łanej masówce młodzież z wy-

osiągnięcia Czynu Lipco-

Współzawodnictwo pracy

dźwignią rozwoju transportu
drogowego i lotniczego

Plenarne posiedzenia ZG Związków Kolejarzy i Transportowców
WARSZAWA

'W Warszawie odbyły się posiedzenia plenarne Zarządu Głównego Związku Zawo
dowego Kolejarzy oraz Zw. Zaw.•Transportu Drogowego i Lotniczego.

Referat oraz dyskusja na Plenum Żarz. Gł. Zw. Zaw. Kolejarzy omówiły zasadni
cze zadania stojąc’e przed członkami związku. Przede wszystkim dokonano analizy
stanu przygotowań do przewozów jesiennych.
Stwierdzono, że podstawową

'dźwignią szybkiego i sprawne-
.,go wykonania przewozów je
siennych powinien być ruch

.‘współzawodnictwa, obejm ują-
„ęy coraz to nowe rzesze kole
jarzy. Szczególnie duże osiąg
nięcia uzyskali kolejarze,
(przystępując do Czynu 1-Ma.jo-
-wego i Lipcowego oraz mło
dzież, uczestnicząca we współ
zawodnictwie zlotowym. W o-

jkresie tym w walce o wysoką
sprawność transportu ponad

działu W-l/p idąc za przykła
dem spawacza Szymanowskie
go niezależnie od wyższego
niż dotychczas przekraczania
norm podjęła zobowiązania
mniejszego zużycia elektrod
onaz postanowiła otoczyć so
cjalistyczną opieką powierzone
jej agregaty i dbać o wzoro
we zachowanie czystości w ha
li produkcyjnej.

Technik Kazimierz Guli —

wraz z prostcwaczami: Euge
niuszem Skibr.iewe-kim, Janem
Wiśniewskim 1 Józefem Wy
brańcem postanowili zastoso
wać w produkcji metodę pro
stowania bocznych ścian wa
gonów osobowych przy pomo
cy elektrod węglowych, co

skróci ook. 10 proc, czas pro
stowania: ścian.

j BERLIN

W Halle, w Niemieckiej Re-
Jpublice Demokratycznej, o-

twarty został Zlot Młodych
Bojowników o Pokój, którzy
15 sierpnia 1951 roku podczas
III Światowego Festiwalu Mło
dych Bojowników o Pokój zor-

‘gan-i z-owall w zachodnim Ber
linie manifestację _ ___

pokoju j jedności Niemiec
'i zostali brutalnie zaatako
wani przez policję zachodnio-
niemiecką.

Na odświętnie udekorowa
nym stadionie, młodych bojow
ników o pokój powitało prze
szło 30 tysięcy członków Zwią
zku Wolnej Młodzieży Niemie
ckiej (FDJ) i pionierów.

Sekretarz Rady .Centralnej
FDJ Heinz Lippinann, otwie
rając wiec odczytał depeszę
powitalną od Światowej Fede
racji Młodzieży Demokraty
cznej.

Mówca w imieniu młodzieży
.Niemieckiej Republiki Demo
kratycznej zapewnił miłującą
pokój młodzież całego świata,
-iż młode pokolenie NRD odda
wszystkie swe siły w walce o

Jedność Niemiec, w obronie

swej ojczyzny przed knowania
mi agresorów imperialistycz
nych oraz weźmie t-zynny u-

dz-iał w budownictwie socja-.
li^nu.

W imieniu Niemieckiej So
cjalistycznej Partii Jedności
(SED) uczestników wiecu po
witał członek Biura Politycz
nego KC SED Franz Dahlern.
Mówca szczegółowo nakreśli!
zadania młodzieży niemieckiej
w walce o pokój. Jedność, de
mokrację i socjalizm oraz we
zwał młodych bojowników o

pokój do wzmożenia walki dla
osiągnięcia ^ych celów.

na rzecz

60 węzłów stacyjnych wysłało
7.500 pociągów za listami
gwarancyjnymi. Doświadcze
nia nabyte w tym okresie —

jak podkreśliło Plenum — mu
szą być rozpowszechnione 1 u-

trwalane Jako stała forma dłu
gookresowego współzawodnic
twa.

Plenum, jako jedno z naczel
nych haseł wysunęło: „Jak naj
więcej pociągów j parowozów
za listem gwarancyjnym".

Rozważając w dalszym cią
gu zagadnienia rozwoju współ
zawodnictwa, plenum stwier
dziło potrzebę wprowadzenia
wnikliwej kontrolj wyników.
Łączy się z tym zagadnienie
konieczności popu laryzowania
przodujących form pracy,
przyjętych przez najlepsze dru
żyny i załogi węzłów,

W trosce o poprawę warun
ków bytowych kolejarzy, przy
dyrekcjach okręgowych zor
ganizowane zostały od niedaw
na Oddziały Zaopatrzenia Raf
botniczego. Zadaniem ich je«t
prowadzenie stołówek, punk
tów usługowych 1 sklepów
przyzakładowych. Wprowadze
nie' oddziałów zaopatrzenia
zwiększa znacznie zakres opie
ki socjalnej nad pracownikiem
PKP i jego rodziną.

Wśród wielu zagadnień o-

mówiono również, prowadzona
przez ŻZK na bardzo szeroką
skalę* akcję kulturalno-oświa
tową.

wych, wyższych form socjali
stycznej rywalizacji. Do pracy
nad rozwojem współzawodnic
twa w zbyt małym stopniu włą
czyła się również administra
cja gospodarcza zakładów,
przerzucając w niektórych wy
padkach troskę o jego rozwój
na terenowe ogniwa związku.

Plenum stwierdziło koniecz
ność pełnej mobilizacji aktywu
do walki o stworzenie załogom
jak najlepszych warunków by
towych i o podniesienie pozio
mu bezpieczeństwa 1 higieny
pracy. Zadania, które stoją o-

• becnie przed związkiem, to

przede wszystkim walka o wyż
śzy poziom stanu hotel] robot
niczych, stołówek 1 innych
placówek. socjalno-bytowych.
Wiele troski winien również
przejawiać aktyw o postawie
nie na należytym poziomic
wewnątrzzakładowego szkole
nia nowowerbowanych robot
ników.

Pracująca pod kierownic
twem ZMP-owca Chudoby bry
gada produkcyjna przyjęła na

siebie długookresowe zobowią
zanie wyprodukowania do dnia
1 grudnia br. 5-ciu platform
ponad plan.

Ponad 100 młodych robot
ników, majstrów i techników

„Pafawagu" opracowuje obec
nie nowe wnioski racjonaliza
torskie, które w dużym stop
niu przyczynią się do uspraw
nienia procesu produkcji.

W ZAKŁADACH PRACY
KRAKOWA

Do współzawodnictwa w

zakładach im. Szatkowskiego
w Krakowie stanęło już prze
szło 500 młodych ślusarzy,
tokarzy, frezerów i techników.
Podjęli oni nowe zobowiązania
wartości blisko 100 tys. zło
tych.

Kilkudziesięciu młodych ro
botników tego zakładu posta
nowiło Pracować systemem
Żandarowej. Pierwsi o wpro
wadzeniu tego systemu9 do
nieśli dwaj ZMP-owcy Dudek
1 Muniak, obsługujący na

zmianę jedną tokarkę. Próby
zastosowania metody Żanda-
rowej czynione są już obecnie
na 40 tokarkach i frezerkach.

Realizując swoje nowe zo
bowiązania oddział blokowy z

■Krakowskiej Wytwórni Proto
typów 1 specjalnego wyposaże
nia odlewni zapoczątkował
produkcję aparatów do tzW..

jszramewfsnja piasku. Dctycl:
czas aparaty te -sprowadzane
były z zagranicy. Pomysł toh.

produkowania zrodził się w

młodzieżowej brygadzie B. że
laznego. Postanowiła cna . o

becnie, do 30 września br. wy
konać 20 tego rodzaju apara
tów. Podobne zobowiązanie
przyjęła również brygada Su
chara. . ,

Kilka innych brygad mło
dzieżowych zostosuje w pracy
metod ę • Żan darowej.

Dobra praca gminnych spółdzielni
poważnym czynnikiem

w umacniania spójni miasta ze wsią
Przed Kongresem Spółdzielczości
We wszystkich województwach odbyły się już woje

wódzkie narady delegatów na I Kongres Spółdzielczości
Zaopatrzenia i Skupu — gminnych spółdzielni „Samo
pomoc Chłopska1', który odbędzie się w Warszawie w

dniach 24—26 bm.

Na naradach tych dyskuto
wano nad wnioskami i dezy
deratami, jakie na zebraniach

wyborczych delegatów na

kongres wysunęli chłopi-spół-
dzlelcy. Jednocześnie omawia-

Z frontu walki o chleb

*

Naczelnym tematem obrad
plenum Zarządu Głównego Zw.
Zaw. pracowników Transpor
tu Drogowego i Lotniczego by
ły zadania aktywu Związkowe
go w dziedzinie dalszego roz
woju socjalistycznego współ
zawodnictwa pracy oraz zaga
dnienie werbunku nowych
kadr.

„Współzawodnictwo pracy
— oświadczył na plenum prze
wodniczący Zarządu Głównego
— Jan Jurczak — Jest potężną
dźwignią rozwoju transportu •

drogowego i lotniczego, przy
spieszania budowy dróg, za
kładów, obsługi, napraw sąmo-
chhdów itp. W ruchu tytn w

poszczególnych branżach ucze
stniczy od 33 do 86"proc, ogó
łu zatrudnionych".

Mimo poważnych osiągnięć
w rozwoju współzawodnictwa
— Jak stwierdzono na plenum
— terenowy aktyw związkowy
nie potrafił go zawsze powią
zać z walką o plan. Jest to
m. in. wynikiem braku kontro
li reaJizasji podejmowanych
zobowiązań, niedostatecznego
upowszechnienie metod pracy
przodujących robotników 1 no- .

Ukrócić kułacki sabotaż

w realizacji zobowiązań wobec państwa
w Prandocinie, Nasiechowicach i Wężerowie

(Ocl naszego wysłannika)
W gminie KACICE, w

gromadach PRANDOCIN,
NASIECHOWICE 1 WĘ-
ŻEROW, najgorzej ze

wszystkich gromad powia
tu miechowskiego przebie
ga realizacja zobowiązań
chłopów wobec państwa.
Hamulcem w wykonaniu •

zobowiązań wo-bec państwa
są kułacy, którzy mimo do
konanego sprzętu zbóż I
omlotów nie wywiązują się
ze swych oboiyiązków.

W gromadzie Nasiecho-
wice kułacy Wincenty Gu-
gała, Julian Zaprzelski nie
odstawili ani jednego kilo
grama zboża pomimo, że o-

bowlązek ten winni spełnić
kilka dni temu. Podobna
sytuacja ze wspomnianymi
kułakami miała miejsce w

ubiegłym reku, z którego
to okresu zalegają oni Je
szcze od 5 do 1Ó q zboża.

W gromadzie Prandocin
oporni/ kułacy Stanisław
Malcrak, Mikołaj Kubiśka,
Stanisław Musiał, mimo że
nie odstawili, zboża do pun
ktu skupu namawiają in
nych chłopów, aby nie młó-

ciii, że Jest jeszcze czas na

odstawę zboża Itd.
W gromadzie Wężerów

nie odstawili również ani

kilograma zboża tacy, kuła
cy, jak Piotr Radlowski,
Adam Korkow'ski, Włady
sław Wykurz, Józef Lech.

Konstanty Nowak 1 inni.
Jednocześnie w tych gro-

’

madach szybko wywiązali
się z obowiązków wzglę
dem państwa chłopi mało i
średniorolni jak. np. Bro
nisława Michalska, Stani
sław' Grudzień w gromadzie
Nasiechowice, lub

Drążek — sołtys w

dzie Prandocin czy
sława Komenda,
przed terminem
do punktu
nie zalegając z żadnymi in
nymi dostawami. Dlatego
też aktyw społeczny tycn
gromad winien zmobilizo
wać mało 1 średniorolnych
chłopów do nieustępliwej
walki z opornymi kułaka
mi, z sabotażystaml, wpły
wającymi hamująco na ter
minowe wywiązanie się wsi
krakowskiej z obowiązków
wobec państwa.’

Piotr

groma-
Bronl

którzy
odstawa!

skupu zboże,

no. dotychczasową działalność

Gminnych Spółdzielni oraz

formy jej usprawnienia, aby
GS jeszcze lepiej, służyły inte
resom mało 1 średniorolnych
chłopów, aby zgodnie z uchwa
łami VII Plenum KC PZPR

jeszcze lepiej spełniały swoje
zadania w umacnianiu spójni

. miasta ze .wsią.
Na naradzie delegatów woj.

krakowskiego .zwrócono szcze
gólną utragę na sprawę nale
żytego zaopatrzenia wsi w to
wary przemysłowe. Woj. kra
kowskie ma na tym odcinku

poważne osiągnięcia, zwła
szcza w rozbudowie sieci punk
tów skupu i sprzedaży oraz

w stałym zwiększaniu rozpro
wadzonej masy towarowej. W

województwie naszym powsta
ło w pierwszej połowie br. 117

nowych .sklepów i punktów
sprzedaży • detalicznej w gro
madach. Do usprawnienia za
opatrzenia wsi poważnie przy
czynił się również handel do-

wożny. Dzięki rozszerzeniu sie
ci handlu na wel 1 usprawnie
niu jej działalności masa to
warowa rozprowadzona w pier
wszej połowie br. przez GS-y
tego województwa jest o 24,1
prx>c. większa niż w tym sa
mym okresie roku uh.

W woj. póznańskim uczest
nicy narady wiele uwagi 'po
święcili zagadnieniu walki z

mankatni, nadużyciami i mar
notrawstwem oraz zadaniom,
jakie w tej walce ma do speł
nienia samorząd spółdzielczy.

Na naradzie w Bydgoszczy
wielokrotnie podkreślano
dyskusji znaczenie pracy Sa
morządu Spółdzielczego
sprawnego wykonywania za
dań stojących przed epóliziel-
ezością samopomocową.

w

dla

Tak jest w Polsce Ludowej...
Te kobiety nie znają się wzajemnie, spoty

kają się po raz pierwszy tutaj, na łamach na
szej gazety.

Iłóżni je i wykształcenie i wiek i pocho
dzenie społeczne i stan majątkowy i zawód.

Julia BAWOLSKA jest robotnicą „Sempe-
ritu“, Anna .KIEPUS — chłopką ze wsi
Ujazd, Wanda WANICKA — technikiem w

„Miastoprojekcie", Irena GUZIKÓWNA —

studentką Uniwersytetu Jagiellońskiego, Ale
ksandra MATOGA — konduktorką PKS, Bar
bara RÓŻANKOWA — laborantką Głównego
Instytutu Naftowego.

Łączy je — praca dla Polski Ludowej.

Łączy je — wspólna walka o pokój i szczę
śliwą przyszłość, naszego narodu.

Łączy je to, ie są równoprawnymi obywa
telami Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej.

Ordynacja wyborcza zapewnia im i wszyst
kim kobietom Polski Ludowej prawo wybiera
nia. i wyboru do Sejmu.

Prawo to wynika i jest gwarantowane fak
tycznym — istniejącym, w naszym kraju —

pełnym równouprawnieniem kobiet. Utrwala
je nasza Konstytucja, której artykuł 66 głosi:

„Kobieta w Polskiej Rzeczypospolitej Lu
dowej ma równe z mężczyzną prawa we .wszy
stkich dziedzinach życia państwowego, polity
cznego, gospodarczego, społecznego i kultu
ralnego".

...a tak bgło w Polsce sanacyjnej

Kobieta w Polsce sanacyjnej miała również
„prawo głosu". Ale pomijając już minimalny
procent kobiet biorących faktycznie udział u

głosowaniu, pomijając- |to, że głosoioanic w, wa

runkach terroru sanacyjnego nie miało i mieć
nie mogło wpływu na skład sejmu, pomijając
minimalny brak zainteresowania —• trzyma
nych w ciemnocie kobiet, życiem społecznym
i politycznym, — cóż oznaczało to „prawo" wo

bec faktycznego położenia milionów kobiet w

ówczesnej Polsce? j
Oto obraz z życia kobiety za'rządów fabry-

kantów i obszarników. Zdjęcie pdchodzi z 1933
roku, l^yrżucona z fabryki z powodu choroby,
bez nadziei na powrót do zdrowia, leży kobie
ta, w przytułku dla bezrobotnych i bezdom
nych w Warszawie, nie widząc wyjścia dla
siebie, ani dla swego dziecka.

Tak fest w krajach ucisku

kauitalisty c^h ego

Jakie róira jest sytuacja kobiety w Polsce
Ludowej od losu kobiet w krajach kapitalisty
cznych i kolonialnych.. Miliony kobiet w tych
krajach pozbawione są nie tylko prawa głosu
ale i najelementarniejszych gwarancji jakie
gokolwiek równouprawnienia z mężczyzną.Na
wet w Szwajcarii —- kraju „sławionej demo
kracji burżuazyjnej" — kobieta nie posiada
prawa do głosowania.

Demokracja burżuazyjna, demokracja- gór
nolotnych frazesów, uroczystych słów, szum

nych obietnią — maskuje tylko rzeczywistą nie
wolę i nierówność kobiety. Są boiaiem i takie
kraje „demokratyczne", w których kobiety,

>ina jest sytuacja kobiety w Polsce
a losu kobiet w krajach kapitalisty

formalnie posiadają, prawo głosu. Takim np.
krajem są Wiochy. Cóż jednak oznacza w pra
ktyce to prawo dla pracujących kobiet wło
skich? Oznacza ono równe z milionami męż
czyzn — robotników i chłopów — prawo do
bezrobocia, prawo do nędzy, prawo do głodu,
prawo do wyzysku.

Oto jeden z obrazków z dzisiejszych Włoch.

Wypasiona amerykańskim „horse-meat" _

u-

zbrojona'w amerykańskie pałki — policja toło-
ska rozprawja się. z bezbronnymi kobietami

domagającymi się tylko... prawa do chleba dla
sioych głodnych dzieci.

A więc... «

awansu społecznego — staną w dniu 26 paź-Kobiety Polski Ludowej — współgospodarze a.wansu społecznego — staną w dniu 26 paź-
waiUnkach rzeczywistej dziennika przy urnach wyborczych, by oddać

pełnej rownosci męzczyzn i kobiet, w warun
kach olbrzymiej pomocy państwa dla matek,
nieograniczonych możliwości wyboru zawodu i

swój głos na najlepszych synów i córki naszej
Ojczyzny.
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Przeciw demoralizującym
wpływom filmów amerykań
skich na młodzici austriacką
ostro protestują kobiety au
striackie, Demonstrowały one

ostatnio przeciw zalewowi Au
strii przez filmy gangsterskie
I sensacyjne
rykdsisłsiej.

Na zdjęciu:
kobiet przed
wiedeńskich.

Forsowany przez i
angloamerykański „ograniczony traktat”produkcji amc-

i
demonstracja

jednym z kin

Przykład młodzieży NRD
bodźcem do dalszej walki

młodzieży Niemiec zachodnich

przeciwko polityce wojny
Zakończenie Sesji Rady Centralnej FDJ

W sobotę zakończyła się w Halle trzydniowa sesja Ra
dy Centralnej Wolnej Młodzieży Niemieckiej (FDJ). Jak
donosi agencja ADŃ, w wyniku obrad powzięto szereg
doniosłych uchWał dotyczących wzmożonego Udziału

młodzieży w walce o pokój, jedność, demokrację i socja
lizm.

Rada Centralna uchwaliła

jednomyślnie rezolucję, w któ
rej określa zadania młodego
pokolenia w tej walce. Rezolu
cja ta oparta jest na postano
wieniach II konferencji partyj
nej SED i IV Parlamentu FDJ.

W specjalnej uchwale Rada
Centralna FDJ protestuje z o-

burzenlem przeciwko zamiaro1
wi rządu Adenauera urządzę-

nia w dniach 28 sierpnia i 4

września w Essen dwóch pro
cesów terrorystycznych przeci
wko 16 młodym patriotom za-

chodnio-niemieckim. Rada Cen.
tralna FDJ stwierdza, że chłop
cy i dziewczęta, którzy w pa
miętną krwawą niedzielę de
monstrowali w Essen przeciw
ko wojennemu „układowi ogól
nemu" i na rzecz traktatu po-

kojowego. reprezentowali inte
resy całej młodzieży niemiec
kiej.

‘

W przemówieniu końcowym
przewodniczący FDJ Erich Ho
necker wezwał młodzież NRD
do wytężenia wszystkich sił w

patriotycznej pracy na froncie
budownictwa socjalistycznego.
Przykład młodzieży Niemiec
kiej Republiki Demokratycznej
— oświadczył Honecker — bę
dzie dla młodzieży zachodnio-

niemieckiej bodźcem, do jesz
cze mężniejszej walki przeciw
ko rządowi Adenauera, o de
mokratyczne zjednoczone Niem
cy i o zawarcie traktatu po
kojowego.

Kropki nad i...

Niepowodzenia agresywnej polityki USA

wynikiem wzrastających sprzeczności

kó-
tarć

wśród uczestników

bloku atlantyckiego
Dziennik „Izwiestia" zamieszcza artykuł swego

mentatora politycznego Michajłowa na temat

i sprzeczności wśród, uczestników agresywnej koalicji
atlantyckiej.
Tarcia te i sprzeczności

wzmagają się — pisze Mićhaj-
łow —‘ po.pierwsże -W następ
stwie opófu narodów wobec
polityki przygotowań wójeiru
nych i po drugie w wyniku
kolizji .interesów impferiailśty-
cznyćh partnerów. Potwier
dzeniem tego jest m. in. — jak
podkreślą Michajlow — kłót
nia frańćuśko - amerykańska
wynikła z powodu odmo-Wy
monopoli USA poćżyńienia we

Francji amerykańskich zamó
wień wojskowych, z których
kapitaliści francuscy spodzie
wali się wyciągnąć poważne
zyski. W ćibecnej chwili —

pisze komentator radatecki —

w centralnym punkcie uwagi
prasy zachodnio - europejskiej
jest nowy temat: problem o-

kiresu służby wojskowej w

krajach tzw. „europejskieij
wspólnoty obronnej", w skład »

której prócz Niemiec zacheb-
nicli włączone są Francja,
Wiechy. - Belgia, Holandia i
Luksemburg. Mimo nacisku a-

merykańekiego i grubiańskiej
nagany Ridgway‘a kon
ferencja ekspertów 6 krajów,
która od-była się 12 bm. w Pa
ryżu, odrtiówiła wprowadzenia
w tych krajach ujednoliconego
okresu służby wojskowej i
przedłużenia”jej.

Coraz bardziej ujawnia się
wewnętrzna słabość agresyw
nego bloku.■w którym, pod po
zorami jedności, ukrywa eię
coraz ostrzejsza walka międży
poszczególnymi partnerami, a

przede wszystkim wzmagają
eię sprzeczności między USA
i Anglią. Pfasą brytyjska z

wyraźnym niezadowoleniem
podkreśla, że koła rządzące
USA. przeszkodziły udziałowi
obserwatorów angielskich w

konferencji w Horiolulu. Wi
dzi ona w tym-dążenie USA
do osłabieńlą pozycji Anglii
w Azji południowo-wśChod-
nej. Silna irytację wywołują
również w Londyńie próby dy
plomacji amerykańskiej dzia
łania ża plecańii Anglii na

Bliskim Wschódżie, a zwłasz
cza w Iranie i Egipcie, o Czym
pisze obecn-ie otwarcie prasa
amerykańska. Dążąc do wzię
cia inicjatywy w swe ręce ■—
kontynuuje Michajłow — rząd
angielski złożył propozycję w

sprawie utworzenia tzw. „śro
dkowo-wschodniej unii obron
nej" z główną siedzibą na

Cyprze, gdzie mają swa bazę
wojska angielskie. W Waszyn
gtonie ustosunkowano się jed
nak do nowej propozyc.j i an
gielskiej bardzo chłodno, u-

w azając, że została ona wysu
niętą w celu wzmocnienia roli ■
Anglii ńr polityce bloku ame-.

rykańeko-ahgieiśkiego na Bli
skim Wschodzie.

' W zakończeniu MićhajłoW
podkreśla głęboki niepokój
panujący Wśród prowodyrów
bloku atlantyckiego z powodu
niepowodzeń agresywnej' po-
lityki amerykańskich kół rzą
dzących, niepowodzeń pogłę
biających się w Związku z

tym, że polityka ta Jest znie
nawidzona przez wszystkie na
rody i napotyka na coraz bar
dziej zdecydowany opór z ich
strony.

Skazanie grupy sabotażystów
i szkodników w NRD

BERLIN
Jak podaje agencja ADN,

' Halle zakończył się proces
grupy eabótażystów i szkodni
ków którym dowiedziona, (zo
stała działalność na szkodę go
spodarki narodowej Niemiec
kiej Republiki Demokratycz
nej.

•Śledztwo przeprowadzone
przez Centralną Komisję Kon
troli Państwowej wykazało, że

przestępcy ci, wykorzystując
Swe stanowisko służbowe, sa
botowali również zarządzenia
W dziedzinie ochrony zdrowia
mas pracujących.

Sąd skazał b. starszego re
ferenta w Ministerstwie Zdro
wia NRD Johannesa Mueoho-
ra i kupca Ericha Blasche na

10 lat więźternie każdego (wy
rok wydany został .zaocznie),
b. starszego referenta w Mi
nisterstwie Zdrowia w Sakso
nii Anhaltsklej — Ernesta
Dietricha na 9 lat więzienia,
Alberta Poniikl i Hansa Wet-
zoldh na 3’/2 roku więzienia
każdego, oraz Paula Ślmanka
.— na 1 rok wlężtenla.

W

wieku XIX, kiedy jeszcze Im-
’’

perium Brytyjskie królowało
nad wszystkimi słonymi wodami na
szego świata i wieloma kontynenta
mi, jeden z czołowych polityków im
perializmu, najbrutalhiejszy z bru
talnych kolonizatorów angielskich,.
Cccii Rhodeś głosi f:

„...jesteśmy najlepszą rasą na

świecie, toteż im więcej ziemi zdola-
■my zająć, tym lepiej dla rodzaju lu

dzkiego".
. WOREK WUJA SAMA JEST

OTWARTY
.

*

Sytuacja na imperialistycznej gieł
dzie zmieniła się. Lew brytyjski cho-.
dzi głodny i do tego na amerykań-

. skiej smyczy. „Rasa brytyjska", naj
widoczniej popsuła się. Dewizę Ce-
cila Rhodesa przejęli imperialiści ,a-

merykeńscy. Historycy i ideologo
wie amerykańskiego imperializmu
głosżą hasła III Wojny światowej.
Jedćn z historyków amerykańskich
Cranćkshaw, twierdzi ku zachwytowi
Rockefellera i Morgana, że to jedy
ną droga „opanowania całego świa
ta". „Gdybyśmy obrali taką drogę—
nisze ten bandyta udający naukowca
— moglibyśmy zamknąć całą kulę
ziemska w worku 1 żyć w rozkoszy
z Samych łupów".

wymierzony jest przeciwko
sllinokratyczayng prawom naroNe austriackiego

Nota rządu ZSRR do rządów USA, Anglii i Francji
Agencja TASS komunikuje: MOSKWA

Dnia 13 marca ministerstwo spraw zagranicznych ZSRR otrzymało od rządów

USA, Wielkiej Brytanii i Francji noty w sprawie traktatu z Austrią, w których
wymienione rządy zaproponowały rozpatrzenie przygotowanego przez nie nowego

projektu tzw. „ograniczonego traktatu" dla Austrii.

Projekt tzw. „ograniczone
go traktatu" dla Austrii • nie

byl poprzednio rozpatrzony
przez przedstawicieli rządów
ZSRR, USA, Wielkiej Bryta
nii 1 Francji i nie zawiera nie
zwykle ważnych postanowień
związanych ż odbudową nieza
wisłego i demokratycznego
państwa austriackiego; projekt
ten nie zawiej również uzgo
dnionych poprzednio przez
przedstawicieli wymienionych
wyżej czterech mocarstw in
nych ważnych artykułów pro
jektu traktatu pokojowego -z

Austrią.
Dnia 14 sierpnia minister

stwo spraw zagranicznych
ZSRR przesłało ambasadom
USA, Wielkiej Brytanii i Frań

cji w Moskwie noty z odpo
wiedzią rządu
na wspomniane
rządów USA, 1
tanii i Francji.

Niżej pbdajemy w obszer
nych wyjątkach tekst noty
rządu radzieckiego z 14 sierp
nia 1952 r. skierowanej <to

rządu USA.
„Ministerstwo spraw zagra

nicznych ZSRR, potwierdza fąc
odbiór noty rządu USA z 13
marca br. w skrawie tzw. „o-

granićzońfegp traktatu" dla
Austrii oraż noty w tej samej
sprawie z 9 maja, uważa za

konieczne oświadczyć ćo na
stępuje:

Jak wiadomo, w deklaracji
o Austrii, przyjętej w paździer
niku 1943 r. na moskiewskiej
konferencji ministrów spraw
zagranicznych ZSRR, USA i
Wielkiej Brytanii, do której
przyłączyła się również. Fran
cja, rządy wymienionych kra
jów oświadczyły, że „pragną
widzićć Austrię odbudowaną,
wolną i niezawisłą". Następ
nie na konferencji poczdam
skiej, w roku 1945 sprecyzo
wane zostały zasady wspólnej
polityki ZSRR, USA i Wiel
kiej Brytanii W stosunku do
Austrii;, zasady te Uznane zo
stały późbiej również przez
Francję, która przyłączyła się
do uchwał konferencji pocz
damskiej-

'

Zgodnie zs wspomnianymi
Uchwałami Czterech mocarstw,
powżięto w grudniu 1946 ró
ku na konferencji ministrów

spraw zagranicznych ZSRR,
USA, Wielkiej Brytanii i

Francji w . Nowym Jorku u-

chwałę w sprawie opracowa
nia projektu traktatu pokojo-.
■wego z Austrią, a na paryskiej
konferencji ministrów spraw
zagranicznych czterech mo
carstw w czerwcu 1949 r._ u-

zgodniono ważne postanowie
nia, zarówno w sprawach po
litycznych Jak i ekonomicz
nych dotyczących Austrii.

Na podstawie wspomnia
nych uchwał przedstawiciele
ZSRR, USA, Wielkiej Bryla-

radzieckiego
: wyżej noty
Wielkiej Bry-

nil i Francji uzgodnili projekt
traktatu pokojowego z Austrią
z wyjątkiem pewnych artyku
łów. Rząd radziecki niejedno
krotnie proponował przedy
skutowanie nieuzgpdnionych
artykułów projektu traktatu
pokojowego z Austrią; jedno
cześnie rząd radziecki propo
nował przeprowadzenie we

wszystkich strefach Austrii

czterostronnej kontroli wy
konania przez rząd -austriacki
uchwał czterech mocarstw o

demilitaryzacji i denazyfikacji
Austrii. Rząd radziecki wycho
dził przy tym z założenia, co

jest samo przez się zrozumia
łe, że wywiązanie się przez
rząd austriacki z zobowiązań
nałożonych na niego uchwała
mi czterech mocarstw w spra
wie demilitaryzacji i denazyfi-
kacji Austrii, odpowiadało by
zadaniu odbudowy niezawisłej
i demokratycznej Austrii oraz

dałoby sąsiadującym z Austrią
państwom pewność, że Austria
nie zostanie ponownie Wyko
rzystana przez jakiekolwiek
mocarstwo lub grupę mo
carstw w agresywnych celach.

Rządy USA, W. Brytanii i

Francji 'systematycznie odrzu
cały wspomniane wyżej pro-
"" ' "■ ’

radzieckiego
ostatecznego

pozycje rządu
zmierzające do

opracowania traktatu z Au
strią. Tak więc, odpowiedzial
ność za sytuację, jaka się wy
tworzyła w związku z przygo
towaniem projektu traktatu

austriackiego, ponoszą w peł
ni rządy USA, W. Brytanii i

Francji.
■Obecni© rząd USA. jak ró

wnież rządy W. Brytanii i
Francji, uchylając Sję od za
warcia z Austrią traktatu po
kojowego na podstawie zasad

uzgodnionych poprzednio mię
dzy rządami czterech mo
carstw, proponują rozpatrzenie
przygotowanego przez nie no
wego projektu tzw. „ograhi-
cżcńego traktatu" dla AuStńM,
którego nie rozpatrywali po
przednio przedstawiciele czte
rech mocarstw i który nie jest
zgodny z układem peczdam-
ski-nt. Usiłują one tym samym
zastąpić traktat pokojowy z

Austrią, .mający na celu zape
wnienie wykonania wymienio
nych- wyżej porozumień mię
dzynarodowych ora-z odbudo
wę niezawisłej i demokratycz
nej Austrii tzw. „ograniczor
nym traktatem" dla AustrjZ
mimo ■że ten „ogranićzćń.y
traktat" nie przewiduje żad
nych postanowień, które mo
głyby się przyczynić do odbu
dowy rzeczywiście niezawisłe
go i demokratycznego państwa
austriackiego.

Proponowany projekt „o

graniczonego traktatu" dla
Austria nie zapewnia narodo
wi austriackiemu demokraty
cznych praw i swobód. Tak

lip. traktat ten nie przewiduj©

prawa narodu austriackiego
do nieskrępowanego wyboru
swego rządu na podstawie po
wszechnego i równego prawa
wyborczego w tajnym głoso
waniu, podczas gdy prawo ta
kie w catej pełni gwarantuje
projekt traktatu pokojowego z

Austrią.
Proponowany przez rząd

USA, a także przez rządy W.

Brytanii i Francji projekt „o-

grantozoneigo traktatu" dla
Austrii nie przewiduje rów
nież takich zarządzeń, które
zapewniałyby partiom i orga
nizacjom demokratycznym nie
skrępowaną działalność oraz

nie zezwalały na Istnienie w

Austrii organizacji wrogich
demokracji i sprawie pokoju.

Należy ^akże podkreślić, że

projekt „ograniczonego trak
tatu" dla Austrii pomija rów
nież milczeniem tak ważne za
gadnienie, jak prawo Austrii
do posiadania własnych naro
dowych sił zbrojnych; niezbę
dnych do obrany kraju, pod
czas gdy projekt traktatu po
kojowego z Austrią zawiera u-

zgodnione między rżądaml
czterech mocarstw postanowie
nia przyznające Austrii pra
wo do narodowych sil zbroj
nych.

Rząd radziecki, przestrzega
jąc ściśle zaciągniętych prze
zeń zobowiązań międzynarodo
wych w sprawie Atistrii oraz

potwierdzając treść swej noty
z 18 stycznia, dotyczącej dal
szego rozpatrzenia traktatu z

Austrią, wyraża gotowość za
kończenia prac ńad przygotó-
waińiieim tego traktatu. ■

Jednocześnie rząd radztieckl
uważa ża konieczne wyjaśnić
Uprzednio, czy' rząd USA, po
dobnie jak rządy W. Bryta
nii i Francji, gotów jest wy
cofać swój wniosek w sprawie
tzw. „ograniczonego traktatu"
dla Atistrii, który, .jak wynika
z powyższego, nie może

Czynić Się do odbudowy
cży wi śclis ndesaw istego
mókratyęznego państwa

przy
rzec

i de-
aus-

triiackiego i -nie odpowiada po
rozumieniom Istniejącym mię
dzy czterema mecarstwami.

W chwili obecnej rząd ra
dziecki tym bardziej uważa za

komieczne uzyskać cd rządu
USA zgodę na wycofanie pro
pozycji w sprawie tzw. „ogra
niczonego traktatu" i potWier-
dżeniie przezeń gotowości za
kończenia prac nad-rozpatrze
niem traktatu pokojowego z

Austrią, żfe jak wynika z© zna
nego memorandum austriac
kiego ż 13 lipca br., rząd au
striacki odmawia tiznan.ia

przygotowanego już w zasa
dzi© traktatu pokojowego z

Austrią, na Co rząd radziecki
nie może się Zgodzić"..

Nety anadogićznej treści wy
stosowane zostały również do
rządów Wielkiej Brytanii 1 i

Francji.

Przegląd wydarzeń
lantyckim. Rządy Francji, W. Bryta
nii, Włoch, Belgii, Holandii, Lu
ksemburga, Portugalii, Danii, Nor
wegii, ba! nawet Turcji znajdują s’ę
w tym pakcie.

Pętlą, która zaciska wyjście z a-

męrykańskiego worka, mają być hi
tlerowcy z Trizonii. Ich bowiem da
rzy Wall Street największym zaufa
niem. Dlaczegóż nie korzystać więc
z tych łask?! I oto pan Konrad Ade-
nauer postawił kolegom atlantyckim
z Paryża kilka „skromnych"... na ra
zie żądań: Administrujecie Zagłę-,
biem Sae>ry? W imię europejskiej so-’
lidarnosfci— zeuropeizujcie ją! (Ozna
cza to praktycznie — oddajcie ją we

władanie naszym monopolistom). Ma
ło tego. Adenauer żąda, by do „zeu
ropeizowanej Saary" przyłączyć
przemysłowe okręgi Lotaryngii. To
znów oznacza przekazanie monopoli
stom zachodnio-niemieckim francu
skiej rudy żelaznej.

By wymóc spełnienie tych żądań,
przybył z Bonn do Paryża adenaue-

rowskj spec od „jednoczenia Euro
J .ObSun!ft0,r międzynaro- py", Hallstein. On to przecież gło-

i. sił w Waszyngtonie konieczność „zje-
dnoctenią Europy aż po Ural". Po
rtieważ „Jednoczenie" Wschodu —

to impreza niebezpieczna. Więc Hall
stein zajął się.na razie ...przyłącze
niem granej! do Kruppa, IG Farben
i innych bardzo „europejskich", bar
dzo hitlerowskich monopoli.\

Ale pan Pinay, który reprezentu
je wielkie francuskie monopole, ża
chnął się. Aż tak „europejski" on

nie jest. I dlatego rozmowy Hallstein
Pinay w sprawie Saary zostały od

roczone na dwa tygodiiie. Na razie

■zgłosił się na pośrednika premier
włoski. — de Gasperi Oczywiście
więcej niż de Gasperi liędzie miał do

powiedzenia ambasador USA .w Pa
ryżu. A decydujący głos w sprawie 1
Lotaryngii będzie miął naród frań
cuski.

LOKATOROM JEST
NIEWYGOF NIE

Worek atlantyckoet-irykański jCsl
bardzo niewygodny. Jego mieszkań

dowych musi dojść do wniosku, że

politycy Waszyngtonu. chcii4i!)v ten

worek zapełnić. Nawet robią od cza
su do czasu przymiarkę,
pochwycić całą Koreę. I

się pppruł, i

. Ale Waszyngton nie

Chcieli np.
Cd!? Worek

Ale Waszyngton nie rezygnuje.
Worek amerykański Jest otwarty.
Rządy burżuazyjne, rządy zdrady in
teresów narodowych wskakują do

niego; skoczyli doń Attlee z Chur-
chiFem ped rękę, ale naród brytyj
ski nie chce Iść w ich ślady. Po nie-
wczasie i Churchill stwierdził, że
jest mu ciasno i niewygodnie. Sko
czyli politycy zdrady interesów na

rodu francuskiego — Pinay, Pleven,
Moch. Ale Francuzi wygwizdali Rid-

gwaya. Tak jest wszędzie. A wuj
Sam nie ustaje w wysiłkach, zapra
sza dalej, węszy lupy...

APETYTY FAWORYTÓW
Amerykański woręk dla europej

skich satelitów nazywa się paktem a(-

(

góly planów przewidujących utwo
rzenie. w Jugosławii sieci baz lotni
czych 1 morskich". Słowem, jak na
stosunki łączące Tito z Waszyngto
nem, normalne. Amerykanie nie spo
dziewają się żadnych trudności.

„Wall Street Journal" pisze otwar-

cie, że gospodarka Jugosławii jest
całkowicie oddana na łaskę USA i

dodaje, iż „jeśli Tito nie będzie wy
godnym partnerem, zostaną wstrzy
mane dostawy amerykańskie dla Ju
gosławii".

Ale pan Pace nie spodziewa się
trudności. Tito jest wygodnym par
tnerem. .Siedzi tam gdzie mu kazano,
zna obowiązki zdyscyplinowanego e-

genta, służył przecież w niejednym
imperialistycznym wywiadzie i w

niejednej policji.

cy liczyli na to, że przejdą na sowi
ty wikt amerykański; amerykańscy
opiekunowie mieli finansować zbro
jenia, amerykańscy opiekunowie mie
li lokować zamówienia we francu
skim i angielskim przemyśle. Okaza
ło się, że jest inaczej. Zbrojenia trze
ba samemu finansować, zamówień
dla przemysłu nie ma, przyszedł roż
ka®, by przedłużyć okres służby woj
skowej. W atlantyckim worku zrobi
ło •się niewygodnie. Churchill zapo
wiedział niewykonanie w terminie

brytyjskich zobowiązań zbrojenio
wych; Pinay dał do zrozumienia, że
ma''zamiar zrobić to samo; rząd bel
gijski wystraszony rozruchami w ko
szarach i strajkiem powszechnym, o-

świadczył, że „pragnie wrócić do po
przedniego stanu". I znów rozpoczę
ły się gorączkowe pertraktacje. Ame
rykańska Administracja paktu atlan
tyckiego zażądała od Churchilla i

Pinaya wyjaśnień. Na paryskiej kon
ferencji sygnatariuszy układu o ar
mii europejskiej stanie sprawa okrę-* re w tym kraju od zbyt długiego cza-

. a gu j-najdyją S|ę u wjadży'1.
A w służbie jakich sił znajduje

się Eisenhower?

Na to pytanie odpowiedział ame
rykański miesięcznik gospodarczy,
„Eeoriomic Notes", wyliczając banki
i koncerny finansujące kampanię wy-
borczą Eisenhowera. Kogóż tam nie
ma?! Jest Chase National Bank, jest
du Pont de Nemour, jest Dillon Read
and Co, jest General Electric i Ge
neral Motors... Słowem komplet.

Z drugiej strony wiadomo, ż© wie
lu rekinów monopolistycznych po
pierających Eisenhowera oświadczy-
to, że gdyby został wybrany Steven-
son, też byliby zatloWoleńi. Toteż

Wielji. wyborców amerykańskich wzru

■:za ramionami. Czu.ją, że właściwie
i!e on: wybierają. Za nich wybrano.
A teraz rozpoczyna się spektakl, żr.

i w tyiń wypadku trzeba realizować

slogan „k©ep smilling" (uśmiechnij
ńę).

•TO NIE RUGBY, TO WYBORY

Co się dzieje w Waszyngtonie, w

imperialistycznej centrali? Wszystko
stoi pod znakiem wyborów. Atmosfe
ra, jak przed meczem rugby.

Generał Eisenhower, kandydat re
publikanów, oświadczył o swym prze
ciwniku, Stevensonie, że „znajduje
się na służbie tych, samych sił, któ-

su trwania służby wojskowej. A za
chodnio-europejska prasa reakcyjna
uskarża się na egoizm Waszyngtonu.
To egoiści — skarżą się atlantyccy
publicyści — spaliliby nasz dom, a-

by sobie usmażyć jajecznicę z dwóch

jaj! Uwaga słuszna, ale po niewcza-
sie.

JEDEN ZADOWOLONY

Jest Jeszcze jeden lokator amery
kańskiego worka. Posłuszny, służal
czy, zadowolony ze skromnego miej
sca, gotów do usług, słowem — Ti-

•to. Ten się nawet nie kłóci. Jest zdy
scyplinowany. Odwiedzają go chętnie
waszyngtońscy generałowie. „Nare
szcie człowiek, który umie bez sze
mrania słuchać rozkazów". Ostatnio

przybył do Belgradu minister armii

USA, F. Pace. „Nie przybywam do
Jugosławii ze specjalną misją" — o-

świadczył. Przybył \vięc ze zwykły
mi. bieżącymi poleceniami. Ó ich
treści infórmtijd ..Wall Street Jctir-
nal": ..Pace ma omówić z. Tito szćze P. M.

AA.

Kole, ich w oczy...
bo to chleb dla naszej Ojczyzny

Szczekacze z „Głosu Am eryki" zachłystują się, dławią
oburzeniem. Trzęsie nimi wściekła pasja. I cóż tak całko
wicie wytrąciło z równowagi „gentlemanów", sprzedają
cych swą polskość za garść dolarów? Wyobraźcie sobie,
że... żniwa. Żniwa w Polsce.

No, bo przecież „żniwa odbywały eię w Polsce od ty
siąca lat" — stwierdzają szczekacze — a mimo to jakoś
rokrocznie „rojnicy .dawali ©obie radę (. nikt gwałtu ż po
wodu żniw nie robił".

Rzeczywiście — .kapitaliści i obszarnicy1' nie robili gwał
tu z powodu żniw. Taik jak nie robili gwałtu z powodu za
cofania chtopsklej gospodarki rolnej, jej nieopłacalności,
tak jak obojętne im było, że chłop ze swą rodziną gło
duje.

Nie wtrącały się rządy burżuazyjne do żniw, tak samo

jak nie wtrącały się do panującego na wsi analfeibetyzmu,
do wzrastającej'śmiertelności wśród niemowląt, dó faktu,
że obszarnik 1 kułak obdfcierał chłopa z© skóry, że chłop
dzielił zapałkę na cztery części i gotował kilkakrotnie
ziemniaki w tej epmej ©solonej wodzie...

A teraz naraz takie zmiany, teraz — nawołuje się chło
pów w prasie 4- przez radio do pamiętania o żniwach, ttaje
im się nawozy i maszyny, by te żniwa lepiej wypadły. 1
w dodatku jadą na wieś ochotnicze brygady żniwne poma

gać chłopom w sprawnym przeprowadzeniu żniw. Tego w

żaden, ale to żaden sposób pojąć nie mogą ciasne, zatrute

jadem nienawiści do Polski mózgi szczekaczy z „Głosu
Ameryki".

Boli i kole w oczy szczekaczy z „Głosu Ameryki"; że
zakończenie zbiorów żyta w powiecie garwollńsklth Czy
w spółdzielni produkcyjnej na Pomorzu jest podawane do
wiadomości „przy akompaniamencie tylu fanfar zwycię
skich". Boli ich, bo to chleb dla naszej Ojczyzny. A po
jęci© Ojczyzny jest penom z „Głosu Ameryki" zupełnie
obce...

Interesy narodu szwedzkiego
wymagają polityki pokoju
I
I wzmocnienia współpracy

między wszystkimi narodami

Program przedwyborczy
Komunistycznej Partii Szwecji

SZTOKHOLM
Komunistyczna Partia Szwecji opublikowała program

przedwyborczy w związku z mającymi odbyć się 21 wrze
śnia wyborami do drugiej izby Riksdagu.

Rząd szwedzki — głosi program — podejmuje zgodnie
z interesami wielkiego kapitału i jego partii — szereg
kroków w celu związania polityki szwedzkiej z przygo
towaniami wojennymi bloku atlantyckiego. Rząd szwe
dzki aktywnie popiera „zimną wojnę" i uczestniczy w

kampaniach, mających -na celu wywołanie W narodzie
nieufności i nienawiści do sił pokoju w kraju, do Zwią
zku Radzieckiego, krajów demokracji ludowej, do Chin

Ludowych, nie popiera propozycji w Sprawie rozbrojóńia
wielkich mocarstw, zakazu broni atomowej i bakteriolo
gicznej, odrzuca propozycje w sprawie neutralności kra
jów północnych.
Wielkie manewry lotnictwa

floty szwedzkiej, które mają• 1 floty szwedzkiej, które mają
■odbyć się równocześnie z pro
■wekafcyjnymi ■manewrami sił
■zbrojnych paktu atlantyckiego
■na Morzu Bałtyckim, jeszcze
■bardziej potwierdzają fakt jak

dalece rząd i kola wojskowe
• wciągnęły Szwecję do amery

kańskich przygotowań wojen
nych. Naród szwedzki jest zwo

lennikiem polityki neutralno
ści i nteuczestniczenia y^sojn-

■szach, jednakże rząd w prakty-
■ce porzucił kurs takiej poli

tyki.
Program podkreśla, że w

obliczu niebezpiecznej sytua
cji, jaka- powstała, konieczne
jest obecnie jednoczenie mas

pracujących miast i wsi dla o-

brcmy pokoju, demokracji i
niezawisłości narodowej.

Prawdziwe interesy narodu
wymagają polityki zagranicz
nej zapewniającej wzmocnie
nie pokoju i współpracę mię
dzy wszystkimi narodami; zer
wania wszystkich układów Tą-
ćzącyćh SzWećję z agresyw
nym blokiem państw zachod
nich; Wycofania się.ź organi
zacji marśhallówskdej, rady
europejskiej itb.; zakazu pro
pagandy Wojennej w prasie,
radio i innych organach ksztąt
tujących opinię publiczną; po
parcia żądania Zawarcia paktu
pokoju; rdzbrojenia F zakazu
broni atomowej i bakteriologi

cznej; rozszerzenia stosunków
kulturalnych i handlowych ze

Związkiem Radzieckim, Chi
nami i krajami demokracji lu
dowej . .

Należy przeprowadzić demo
krątyzącję eil -Zbrojnych.,
zmniejszyć wydatki na potrze
by wojskowe; usunąć ze skła
du dowództwa armii elementy,
które pragną, by Szwecja witą
piła do paktu atlantyckiego i

wyrażają opinię, iż SżWecja
nie powinna się bronić w ra
zie ataku* że strony państw ka
pitalistycznych. .

Należy zapewnić swobodę
działalności związków zawodo
wych .w walce o interesy swych
członków, przeprowadzić re
formy społeczne, zapewnić za
trudnianie dla wszystkich o-

sób zdolnych do pracy, zwięk
szyć budownictwo mieszkanio
wo i obniżyć komom©, obniżyć
podatki, sja.kie płaci ludność

pracująca. Należy również pod
jąć kroki, by obronić ezwedz-

ką kulturę i gospodarkę od pe
netracji amerykańskiej.

W zakończeniu program
stwierdza, że partia komuni
styczna z całych sil walczyć

o’ zrealizowanie tychbędzie
postulatów.

Program wzywa do gloso
wania na portię komunistycz
ną, broniącą polityk: pokoju,
niezawisłości narodowej' i de
mokracji.

Fakty mówią...

Tajny układ wojskowy
między Danię i USA —

układem zdrady narodowej
HELSINKI

Dziennik „Tyoekansan Sanomat" opublikował ża de
mokratycznym biurem prasowym w Sztokholmie ko
respondencję, stwierdzającą, iż pomiędzy przedstawicie
lami USA i Danii zawarty został tajny układ wojskowy.

W ostatnich dniach — pisze dziennik — doszło do Wia
domości publicznej, iż kierownictwo duńskich sil zbroj
nych zawarło w końcu czerwca br. tajny układ z Ame
rykanami w sprawie przeprowadzania zwiadu „na tery
torium przyszłych działań

Rząd duński zaakceptował
ten układ, zlecił jednak pod
pisanie go przedstawicielom
dowództwa sił zbrojnych, pra
gnąc w ten sposób podkreślić,
że układ posiada charakter

czysto techniczny a nie poli
tyczny. W imieni-u USA układ

podpisał dowódca lotnictwa a-

gresywnego bloku atlantyckie
go w Europie — gen. Tayloi’,.
w imiehiu zaś Danii — dowód
ca lotnictwa' duńskiego gene
rał Ferelef i dowódca mary
narki duńskiej — wiceadmirał
Wedel.

Na podstawie tego układu,
lotnictwo duńskie na równi z

lotnictwem amerykańskim sta
cjonującym w Danii, zobowią
zane jest brać udział W daleko
siężnych lotaćfi rozpoznaw
czych, które będą <pi,zep-row.>

dzańc ńarl półtt-o-cnyfni rejońa-

wojennych".
mi Niemieckiej Republiki De
mokratycznej, wzdłuż wybrze
ża Polski 1 nad północno za
chodnimi rejonami Związku
Radzieckiego. Układ przewi
duje również, że na .terytoria
te będą zrzucani przeszkoleni
przez. Amerykanów spado
chroniarze, zaopatrzeni w ra
diowe aparaty nadawcze j śród
ki wybuchowe,

W wyższych kołach wojsko
wych Danii — stwierdza kore
spondent demokratycznego bili
ra prasowego — podkreśla śię.
iż analogiczny „układ techńl-

czńy“ 0 prowadzeniu Wspólnej
wzdłuż

europej-*
Ratizieć-

rówńież

akcji szpiegowskiej
północnych wybrzeży
skiej części Związku
kiego został zawarty
międży USA a dowództwem sił

zbrojnych Norwegii. (
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Koksownia „tfiótoria" w zagłębiu wałbrzyskim produkują najlep-
•zy koks. Dzięki ofiarnej załodze, koksownia wysunęła się na przo
dujące miejsce w zagłębiu wałbrzyskim. Na zdjęciu: kierownik pro-

dukcji Jan Czech sprawdza temperaturę pieta koksowniczego.

|O pełne wykorzystanie rezerw

Z notorycznych bumelantów
— wzorowymi pracownikami
rTowarzysz Bterut stwierdził

1 na VII Plenum KC Partii:

CAF — fot. Superman

„Kiedy mówimy o za
pewnieniu zakładom siły
roboczej, musimy zawsze

pamiętać, że droga do peł
nego osiągnięcia tego celu

leży nic tylko w werbun
ku siły roboćzej z ze
wnątrz, lecz W pelnyin
wykbfzystahitt siły robo
czej posiadanej przez da
ny zakład pracy. W tej
dziedzinie rezerwy we
wnętrzne zakładów są ol
brzymie. Olbrzymie wyni
ki może tu dać bezwzglę
dna walka z bumelan
ctwem i pełne zlikwido
wanie nieusprawiedliwio
nej absencji. Olbrzymie
rezerwy w zakresie siły
roboczej mogą być wyko
rzystane i uruchomione

poprzez pełne wykorzy
stanie dnia pracy, przez
odpowiednie przygotowa
nie pracy dla każdego sta
nowiska roboczego, zmniej
szenie postojów; skutecz
ne prowadzenie planowo-
zapobiegawczych remon
tów itd.“

Nasze organizacje partyjne
w zakładach pracy zbyt>*iało
do tej pory poświęcały uwagi
walce z bumelanctwem 1 nie
usprawiedliwioną absencją. Na

tym odcinku wałka była p-ro-
wadzońa prawie wyłącznie w

Przed wyborami do Sejmu

Pierwszy raz w £yciu
Kiedy Hela JUSZCZYNKA

przyjeżdża do domu, często
rozmawia ż matką o swojej
oracy w fabryde, w kole ZMP
— o sWoićh planach na przy
szłość. A matka słuchając o-

powiadań córki uśmiecha się
i mówi z uznaniem:

— Oj, dziewczyno, dziew
czyno! Dobrze cl się dzieje.
Masz pracę, którą lubisz, masz

też czas na pracę społeczną,
fta zabawę, na książkę...

— Aczyżtotylkoja—od-
samopowiada Helena. —'Tak

pracują wszyscy.
— Tak, moje dziecko,

rąz to człowiek wie dla
pracuje — no i dlatego też

inaczej pódOhodżi do pracy,
ńiź kiedyś... Ja w waszym wie
ku nie wiedziałam, có to odpo
czynek, co to książka. Dzień
i noc musiatam harować, żeby
utrzymać siebie, a potem całą
rodzinę. Wy, młodzi, często
nawet nie zdajećie s-oibie spra
wy z tego — wyrośliście w in
nych czasach.

Takie rozmowy — jakże
często można usłyszeć dzisiaj
w rodzinach robotniczych lub

chłopskich. Oddają one chyba
najlepiej różnicę, jaka istnie
je między beznadziejną przed-

• wojenną mlod-ością starszego
pokolenia, a życiem młodzie
ży, perspektywą jej rozwoju w

Polsce Ludowej.
19-letnia Helena Juszczyn

ka —- członek młodzieżowej
brygady produkcyjnej w Pod-

. zespołach Telekomuniikacyj-
ńych jest dzisiaj pełnopraw
nym obywatelem państwa. Ma

prawo decydować o najważ-
.niejsżyćh sprawach politycz
nych i gospodarczych. Jej
matka w tym samym wieku
nie mogła nawet decydować o

losie swych najbliższych. Nę
dza 1 ubóstwo nie pozwoliły
jej na wychowanie wszystkich
dzieci. Od najmłodszych lat

wychowywała się Helena u

ciotki.

W czasach zgniłego kapita
lizmu tyle młodych dziewcząt
1 chłopców marnowało swe ta
lenty i — nadzieje.

Z dala od spraw Społeczne-
. go życia starała się wychować

sanacja setki tysięcy dzieci ro
botniczych i chłopskich. Bier
ność i uległość wobec kapita
listów. szowinizm 1 kleryka
llzm — wszczepiało młodzież!
— oparte na wzorach Imperia-
l:si'Jczne";> stomtingli — har
cerstwo przed wrześniowy.

Te

■kogo

18-LETNI, PEŁNOPRAWNY
OBYWATEL PAŃSTWA!
Danka PYZIK podobnie jak

Hela Juszczynka pracuje w

Podzespołach. W maju skoń
czyła cna 18 rok życia. Już

niedługo, bo w październiku
pierwszy raz w życiu weźmie
udział w wyborach do Sejmu.
Do niej to i do milionów mło
dych dziewcząt i chłopców od
noszą się słowa nowej ordy
nacji wyborczej:

„Prawo wybierania ma każdy oby
watel, który w dniu wyborów ukoń

czył 18 lat — bez względu na płeć,
przynależność narodową 1 rasową

wyznanie, wykształcenie, ezas za
mieszkiwania w obwodzie głosowa,

nia, pochodzenie społeczne, zawód

I stan majątkowy.'1

Nie bez przyczyny państwo
ludowe daje młodzieży prawa
wyborcze. Daje Je dlatego, po
nieważ młodzież dzisiejsza to
świadomi budowniczowie so
cjalizmu. to najofiarniejsi
przodownicy pracy.

Kiedy Danka przyszła przed
rokiem do Podzespołów — od
razu wp-adla w wir pracy.
Właśnie brygada, do której ją
przyjęto, zaczęła 'współzawod
nictwo ze starszymi robotnica
mi oddziału.

Danka Pyzik choć „nowa",
szybko wciągnęła się w tempo
pracy. Stała się jedną z pier
wszych w brygadzie. Jej zapał
itofiamość w pracy zauważyli
inni.

— A może byś ty, Danusiu,
Wstąpiła do ZMP? — zapytała
ją kiedyś kierowniczka bryga
dy JARZYNA. — Pracujesz)
bardzo dobrze, dajesz innym
przykład...

Propozycję Jarzyny poparł
gorąco kierownik oddziału
tow. KOWALCZYK.

— Słusznie! Powinnyścle Ją
przyjąć cło organizacji, zasłu
żyła na to.

Wkrótce Już Danka otrzy
mała zieloną legitymację
ZMP-owską. Wciągała -teraz

do pracy innych. Z kolei ona

zyskała dla organizacji nowe
go członka — Tosię TWAR-
DZIK.

Z inicjatywy takich dziew-.

cząt jak Danka Pyzik 1 Hele
na Juszczynka powstały w

Podzespołach liczne młodzie
żowe brygady produkcyjne. —

Brygady im. 22 Lipca. Belo-
jańnisa. Hanki Sawickiej 1

inne.

...Czyż słyszał kto gdzieś
przed wojną o młodzieżowych
przodownikach pracy? Czy wi
dział ktoś troskę młodzieży o

produkcję, o plan? — Po co,
dla kógó? — Czy po to, aby
leszcze szerzej rozpierał się
fabrykant, aby szybciej rosły
procenty wyciskane z potu ro
botników?

Dziś w Pol&ce Ludowej
młodzież czuje się współgo
spodarzem kraju, czuje się
współodpowiedzialna za pro
dukcję swego zakładu, za pra
cę swoich kolegów. Z tej to
świadomości rodzą się mło
dzieżowi przodownicy pracy,
stąd rodzą się młodzieżowe
brygady.

...Kiedy w lipcu
spotach mlodż.ież
delegatów ha Zlot,
zdziwił się, gdy obok innych
— padły nazwiska: Pyzik I Ju-

szćżynka.

CZY RZECZYWIŚCIE
PIERWSZY RAZ?

w Podźe-

wybierała
nikt nie

Helena Juszczynka i Danuta-

Pyzik pierwśizy raz w życiu
przystąpią do urny wyborczej.
Pierwszy raz w życiu wybie
rać będą swoich przedstawi
cieli do Sejinu.

Ale ich udział W życiu p>,>
litycznym nie będzie się roz
poczynał od tej chwili. Zaczął
on się Już dawno, znacznie

wcześniej — gdy rozpoczynały
świadomą walkę o plan, kiedy
ż innymi organizowały mło
dzieżowe brygady, kiedy oma
wiały na zebraniach ZMP-pw-
skich poważne zadania produ
kcyjne swojego zakładu.

Przyznanie prawa wybor
czego młodzieży to zatwierdze
nie pozycji,, jaką zdobyła ona.

sobie w naszej Ojczyźnie. Jest
to dowód pełnego zaufania

partii 1 narodu, wyraz uznania
d-la tych, . którzy swą walką,
nauką 1 pracą zdobyli sobie
zaszczytne miano — obywate
li Polskiej Rzeczypospolitej
Ludowej.

L. W.

Niemna SQ. ZZ jł^ac. Chefttic-gfteąo-

Osiągnięcia i zadania

związkowców-chemików

Na wyższych ućzelhiafch w całym kraju trwają egzaminy kwallfi

karyjrit dla kandydatów na I rok studiów Ogółem do egzaminów
rrzystapiló około 38 tysięcy młodzieży. Na zdjęciu: egzamin na

Wydz. Fizyki Uniwersytetu Warszawskiego Pracę egżaminabyjną
Pisze Klarysa Suwarowicz.

sposób administracyjny. Korni- ty'ko sposóbam: administracyj
nymi nie można. Stąd rodzą
Się pewne formy tej Walki. Na

przykład w kópailni -..Sierbza"
komitet Zakładowy źwólał bu
melantów — sekretarz kómtop-
tu mówił im o właściwym sto

sunku cło pracy, lidawadniał
na przyktadech, że bumelanci
okradają po' prostu pozostałą
część załogi, wskazyicał na bu
melantów, rekrutujących się z

młocl/;:eży, którzy zamiast przo
doWać w pracy, staczają się
tlć> rzędu ludżi tez honoru, bo

przecież praca jest sprawą ho
noru. W rezultacie rozmów z

bumelantam! w zakładzie na
stąpiły poważne zmiany, szcz?

gólnie właśnie wśród młodzie
ży. Tacy notoryczni dawniej
bumelanci jak Jan Kuźnicki.
Lelzek Wałek i inni są dziś

wzorowymi pracownikami i

jaszcze zobowiązali się wziąć
pod opiekę kilku niepopraw
nych.

Podobnie w kopalni ,,Bie
rut'.1 w porównaniu z rokiem
ubiegłym absencja obecnie po
ważnie zmacała. Pomogła tu
w dużej mierze praca polity
czna i opieka, Jaką indywidii-
alńie roztaczali nad bumelan
tami przodownicy pracy, któ
rzy specjalnie starali się pra
cować razem z bumelantami,
aby ich podciągnąć. Obecnie
ha kopalni ,,Bierut11 absencja
wynosi 0,6 proc.

W cementowni w Szczako
wej towarzysze partyjni czę
sto poruszają sprawy bumelan
tów. szukają form.walki z tym
szkodliwym dla zakładu obja
wem, a tow. Ociepka, Brzezic
ki 1 Ryszka podjęli pratę nad
bumelańtaimi, docierając do
nich Indywidualnie, w wyniku
czego wielu z opuszczających
się w robocie już uczciwie
pracuje.

Walka z bumelanctwem 1

absencją o pełne wykorżysta-
nie pdsiadapyćh przez zakład
rezerw, roboczych staije 6ię po
ważnym zadaniem dia organi
zacji partyjnych. Organizacje
partyjne muszą nieustannie
wpajać w załogi przekonanie,
że świadomy ślóstmek do pra
cy jest cechą patriotów ojczy
zny ludowej, świadomość, że

'

robotnik pracuje Me dla kapi
talistów, że owoce tej pracy
idą na zaspokojenie jego oso
bistych i społecznych potrzeb,
r.a wzmocnienie potęgi nasze
go państwa, że im lepiej i wy-

tety
' zakładówie .pozostawiały

to referatom personalnym, o-

graniczając się cza-em do kon
troli stanu absonę,;.:. Dlatego

■też absencja-w niektórych za
kładach zamiast maleć, podno
siła się i na przykład Siłow
ni II w Jaworznie - w poró
wnaniu z rekiem ubiegłym —

wzrosła o 100.proc., co bardzo

poważnie betaina’5 możliwości
produkcyjne zakładul W Fa
bryce Lokomctyw im. Dzier
żyńskiego W Chrzanowie zą

pierwsze półrocze br. notuje
my 25.000 cpuśżcżonyćh ró-
bcczo5inió\\ek, Co oczywiście
było jedną z przyczyn niewy-
końanja planu.

Niedobrze przedstawia się
także sprawa pełnego wykorzy
stania dnia pracy, szczególnie
na, robotach dniówkowych. Na

przykład w cementowni w

Szczakowej w warsztacie me
chanicznymi. gdzie pracuje się
na dniówkę i przy piecach o-

brotowych, można zastać ro
botników śpiących nteraz.pod
czas pracy, szczególnie na II
i III zmianie. Organizacje par
tyjne tych oddziałów nie po
prowadziły jeszcze walki z na-

ruśzycielami dyscypliny, a

przeciw propozycji aktywu —

znórmowąnia ..robót ■— wystę-
pOWaill nąwJt niektórzy człon
kowie partii, .jak np. tow.

Strzelec, który sam dawał

..przykład'1 bumeianctwa pod
czas pracy.

Jak. bardzo slaby Jest Jesz
cze dozór nad pełnym wyko
rzystaniem dnia pracy może

świadczyć fakt, że w Siłowni
II w- Jaworznie jeden z mi
strzów ob, Stypuła, który z

racji swego stanowiska wi
nien dopilnowywać i kierować

pracą innych, już o godz. 10
poszedł do domu, nie trosz
cząc się, że praca trwa prze
cież do 15. Są wypadki, że lu
dzie śpią na budowie, a nie
którzy br'ygadz.i-śći, którzy win
ni służyć przykładem, podczas
pracy grają w karty.

Faktów takich można by
przytoczyć więcej z wielu za
kładów pracy, w których na

skutek braku pracy polityczno-
uświadamiającej absencja jest
duża.

Organizacje partyjne w za
kładach pracy zrozumiały po
VII Plenum, że walka z ab
sencją i bumelanctwem to Ich
sprawa, że walczyć z absencją

w art.

dajniej pracuje każdy obywa
tel, tym bogatsza i piękniejsza
staje sić jego Ojczyzna —

wszystko to czyn!, że praca lu
dzi staje się sprawą honoru i
ttchatfeMWa: Trzśbą nieustan
nie utrwalać w świadomości
ludzi zrozumieńie: że wydaj
ność pracy jest rzeczą najważ
niejszą, najgłówniejszą dla

■zwycięstwa nowego ustroju
&potećznego, a będzie ona tym
większa, im pełniejszy będzie
wspólny wysiłek.

Nasza Hónstytiićja
58 zapewnia każdemu prawo
do pracy. Praca jest w Polsce
nie tylkó sprawą obowiązku
ale i sprawą hcnóhu. Bar
dzo Wtelu Członków załóg
naszych zakładów w pełni ro
zumie te howe socjalistyczne
prawa; rosną zastępy przodow
ników pracy, dzielnych robot
ników, którzy swym codzien
nym ofiarnym wysiłkiem bu-

■dują' Polskę Socjalistyczną.
Tym bardziej naszą wspólną
sprawą, sprawą organizacji
partyjnych jest wsika z prze
jawami bum&lanctwa. Musimy
pamiętać o tym, a.by każdy
człowiek pracy poznał, zrozu
miał i wypełniał rwo obowiąz
ki wobec państwa, określone
w naszej Konstytucji w art.
76:

„Obywatel Polskiej Rze
czypospolitej Ludowej jest
obowiązany przestrzegać
przepisów Konstytucji i
ustaw oraz socjalistycznej
dyscypliny pracy, szano
wać zasady współżycia
społecznego, wypełniać su
miennie obowiązki wobec

państwa."
Oznacza to, że przestrzega

nie dyscypliny pracy w na
szych koipalhiaćh, fabrykach i

urzędach jest obowiązkiem
wobec państwa, obowiązkiem
każdego robotnika, inteligenta,
urzędnika. Stąd Jednym z po I-

stawowych zadań organizacji
p-artyjnych w zakładach pracy
j-est, jak to powiedział towa
rzysz Bierut

„wydać bezwzględną
walkę marnotrawstwu si
ły roboczej -w zakładach
i w pełnej mierze wyko
rzystać wewnątrz-zakłado-
we rezerwy."

MARIA POPIOŁKOWA
sekretarz KB PZPR

w Chrzanowie

W Państwowym Domu Wczasów Dziecięcych w Mosznie w województwie opolskim przebywają na

wakacjach dzieci pracowników Gminnych Spółdzielni i Powiatowych Związków Gminnych Spółdzielni.
Na zdjęciu: po ohiedzie chłopcy w wygodnych leżakach słuchają opowiadania, któro im czyta wycho

wawczyni. CAF
_

fot. Nowosielski

W Katowicach obradowało
Plenum Zarządu Głównego
Związku Zawodowego Praco
wn-ików Przemyślu Chemicz
nego. W toku obrad, w któ
rych wzięli równćeż udział

przedstawiciele KW PZPR w

Katowicach i sekretarz CR.ZZ

prożdż, przoprowadzeńo .oce
nę rolziatelnośćj aktywu związ
kowego w ciągu cstatniOgo
reku oraz cniówicno najwła
ściwsze formy .1 metody pracy
w obecnych warunkach.

Jak stwierdził w obszernym
referacie przewodniczący Za
rządu Glówheigo Drobalta. za
łogi przemysłu chemicznego
przełamały w ostatnim roku

szereg poważnych trudności i

uzyskały- znaczne osiągnięcia
produkcyjne. Osiągnięcia te

- uzyskano walcząc o wzrost

wydajności pracy, poprawę ja
kości produkcji, postęp tech
niczny oraz upowszechnianie
nowoczesnych metod pracy i

wyższych form współzawod
nictwa. 'Współzawodnictwo o

tytuł najlepszego zakładu, ze
społu 1 najlepszego w zawo
dzie stało się źródłem znacz
nych sukcesów produkcyjnych
w wielu branżach przemysło
wych. W szlachetnej rywali
zacji wyrosły nowe wybitne
jednostki, najlepsi robotnicy
w swoich zawodach.

Historia ruchu współzawod
nictwa W przemyśle chemicż-

nyhi wzbogacona została o

nowych -bohaterów socjalisty
cznego stylu pracy, jak Kazi
mierz Kazimienczak i Róża
Robert w fabrykach kwasu

siarkowego, Franciszek Swię-
tek z Zakładów Chemicznych
w Mątwach, Bolesław Rybar-
czyk z Bydgoskich Zakładów

Przemysłu Gumowego i inni.

O poważnym wzroście wy
dajności pracy po wprowadze
niu wzorcowych metod pracy
i przeszkoleniu załóg mówili
aktywiści związkowi z Zakła
dów Elektrod Węglowych w

Raciborzu, Krakowskich i Po
znańskich Zakładów Przemy
słu Gumowego, Zakładów Far
maceutycznych w Krakowie i
Chorzowskich Zakładów im.
Findei-a oraz Papierni Klu
czewski©!'. gdzie przodujące
załogi stosując metodę Kowa
lowa podniosły wydajność
swoich zakładów o 30 do 70

proc, przy wzroście zarobków
od 30 do 52 proc.

W dalszym ciągu dyskusji
poruszono sprawę niedociąg
nięć oibserwowartych na wszy
stkich szczeblach pracy akty
wu związkowego. Wielu dys
kutantów stwieirdzilo, iż nie

wyrugowano jeszcze kampa
nijności w ruchu współzawod
nictwa, traktując, podejmowa
nie zobowiązań jako akcję
mobilizującą tylko ,;od świę-.:
ta11, nie zaś prowadzącą do sy
stematycznego podnoszenia ;

stylu pracy i rytmicznej rea
lizacji zadań Sześciolatki. Du
żo uwagi poświęcono na obra
dach sprawie doprowadzenia
do stanowisk roboczych od
cinkowych planów produkcyj
nych. Sprawę tę pódńióśl m.

In. przewodniczący rady zakła
dowej zakładów w Dworach
koło Oświęcimia, gdzie załogi
wytwórni Wl, W2, W4 i W5
właśnie tą drogą przełamały
trudności i w ostatnich miesią
cach nie tylko wykonały, ale
i poważnie praśkrćczyły pla
ny produkcyjne.

W dyskusji wysunięto rów
nież sprawę wzmożenia pracy
mobilizacyjnej aktywu związ
kowego dla szerszego wyko
rzystywania ruchu racjonaliza
torskiego do mechanizacji za
kładów oraz pełnego wykorzy
stania mocy urządzeń produk

cyjnych. Wysunięto pozytywna
przykłady m. in. takich zakła
dów, jak „Rokita11, które po
dwoiły produkcję jednego z ar

sortymentów przez usprawnie
nie procesu technologicznego,
jak „Azoty" w Jaworznie,
które podniosły kilkakrotnie

produkcję azotosu, Jak wre
szcie zakłady oświęcimskie,
gdzie poważnie uintensywnio
no prasę generatora.

Poruszając coraz bardziej
aktualny problem uaktywnie
nia w produkcji kobiet, wska
zano w toku obrad na przykład
Fabryki Papieru w Rudawie i

pracującej tam, pierwszej w

Polsce kobiecej zmiany przy

maszynie ■papierniczej! Bryga-
dzistka tej zmiany, Elżbieta La

ohetą, pierwszy maszynista pa
pierniczy, otrzymała za wybit
ne wyniki produkcyjne odzna
kę 'przódóWnika pracy.’

Stwierdzono także potrzebę
stwoiyaBźa we wszystkich za
kładach cdpowćednich warun
ków socjalnych dla młodych
robotników, napływających
bądź to ze szkół chemicznych,
bądź też z werbunku ńa wśi.
Ottećśńie tych ostatnich posta
wiono na obradach przetj, ak
tywem związkowym zadanie

zawodowego kształcenia przy-
warsztatowego i wewnątrz-za-
kladowego.

„VI TYDZIEŃ
LOTNICTWA44

W dniach 18—24 sierpnia
br. w całym kraju trwać bę
dzie „VI Tydzień Lotnictwa1^

Tegoroczny przebieg „Tygod
nia11 będzie mieć szczególnie
uroczysty charakter ze wzglę
du na Objęcie przez ZMP sze
fostwa nad lotnictwem pol
skim.

Celem „Tygodnia" jest pb- .

kazanie społeczeństwu naszych
osiągnięć w dziedzinie lotnic
twa, ’a w śżcżOgólńóści wyso
kiego poziomu wyszkolenia
młodych kadr oraz postępu te
chnicznego.

• W czasie „Tygodnia" ńa te
renie całego kraju w świetli
cach I domach kultury, w mia
stach i na wsi oraz w domach

wczasowych
’ 1 na młodzieżo

wych obozach letnich wygł<> v

szo.ne zostaną przez lotników
cywilnycli i wojskowych lieżne

pogadanki i odczyty.
Wyświetlane 'będą także

filmy o tematyce lotniczej o-

raz zorganizowane zostaną wy
cieczki na lotniska, do ośrod
ków szkoleniowych itp. W
wielu miastach urządzane są
również wystawy, ilustrujące
dorobek naszego lotnictwa w

służbie pokoju ’i mas pracują
cych.

Liga Lotnicza przygotowała
specjalne fotogaż-etki, ulotki
o-raż broszury j książki, które

nabywać będzie można w księ-
gamiach miejskich i wiej
skich. t ■

24 sierpnia w Święto Lotni
ctwa obchodzone rek rocznie
dla upamiętnienia historyczne
go dnia, w którym odrodzone
lotnictwo polskie powstałe , na

ziemi radzieckiej odbyło swój
pierwszy bojowy lot — odbędą
się atrakcyjne pokazy ióthićze
z udziałem naszych najlepszych
młodych pilotów, skoczków

spadochronowych i modelarzy.

Na komodzie migoce żółtoczerwo-

ny płomyk lampy naftowej skąpo o-

śwletlający wnętrze izby, Ża oknami

Szaleje śńlifeżyća. Z zydla od komin
ka podnosi się kobieta o twarzy
przedwcześnie pooranej zmarszczka
mi.

— Có zaszło — myśli — że Jeszcze
nie wrócili? Czy przyniosą aby Chle
ba, ęzy nie zapomną...—Nie zdążyła
oderwać jeszcze wzroku od zamglo
nej szyby, gdy drzwi się Otworzyły
i do izby wpadł wraz z falą porywi
stego Wichru chłopieć lat około 9-ciu,
a tuż za nim ojciec. Jan Hajdas w

milczeniu zrzuca z ramion kurtkę, a

matka rozcierając ręce małemu Gust"
kowi, z niemym zapytaniem zwraca

oczy w stronę męża.
— No tak — dziś nic się nie sprze

dało, ani jednej miotły... Cały dzień

śnieg padał, to I ludzie nie przyszli
na targ — mówi Jan Hajdas Jakby
na usprawiedliwienie.

Takich dni było więcej w rodzinie

Hajdasa, właściciela półtoramorgo-
wego gospodarstwa w górzystej oko
licy 1 pięciorga gąb do wyżywienia
Bo jakżeż można było w PĆlsce śa

nacyjnej wyżywić pięcioro osób na

półtorarhorgowym gospodaretwie?
Młody Gustek pomagał ojcu zbie

rając w lecle jagody i grzyby i
sprzedając je za marne grosze, a” w

zimie róbił miotły. Za litr Jagód pła
cono w Myślenicach 10—15 prószy, a

za kilogramu cukru trzeba było dać
złotówkę. Gdy staremu Hajdaeowi u-

dało się dostać pracę przy naprawie
dróg w powiecie myślenickim — bo

innych inwestycji w tym okręgu wla
dza sanacyjna nie przeprowadzała—
to za dzień harówki dostawał 1,20 zł
Ale taka prace sezonowa trwał?
wSżyśtkiego 2—3 miesiące w roku

*

W głębi mrocznej, 6 niskim pula-
pie kuźni wiejskiej dymi palenisko
Obok niego przy miechu kowalskin
stoi chłopak i z całyclPśił pociąg?
dźwignię miecha. Za chwilę na pal?
nisku bucha. płomień i od rozżarz©

został kowalem

nego koksu rozjaśnia się wnętrze
kuźni. ' ■

.— ©ustek — dosyć już. tego dmu
chania. Chodź, będziesz trzymał no
gi koniowi. Jak okuję konia, pój
dziesz pomóc majstrowi ziemniaków

ukopać.
Guetek ruszył jeszcze parę razy

dźwignią i pomału wyszedł przed
kuźnię.

— No! Cóż się tak ruszasz jak
słoń — -krzyczy pan majster Szta
chetka.

— A bo to — nieśmiało odzywa
się Gustek — majster mi przyrze-

■kli, że będę się uczył kowalki, -a

teraz to ino w polu rób, a...

Nie dokończył. Majster czOrwo.iv
ze złości, podskoczył ku niemu, po
trząsnął nim wrzeszcząc:

— Widzisz go, to ja go będę ża
darmo uczył, bp ojciec groszem nie
śmierdzi, za^naukę nie chce płacić.
-\ on, kowalem Już chce być! Ha!
ha!'ha! Widzicie Walenty.— zwra
ca się do właściciela konia stoją
cego praeii kuźnią — dwa lata do

piero u mnie Jest. Bogu może dzię
kować że go do nauki wziąłem
i mnie. że byle dziada czegoś chcę
ńaućźyr No, smaruj do potoku, po-
motasz ziemniaki kopać, a Ja z Wa
lentym konia okuję.

Idąc polną ścieżyną Gustek roz
myślał: — a może rzucić taką nau
kęutegomajstra?Boicotoza
nauka? Jak przyszedł dó Bzlachhl
ki na naukę to majster cuda obie
cywał.

— U mnie to będziesz miał le
niej jak-W dotlili! Za trzy tata -wyż:
wóię cię na kowala, no — a rok
lo będziesz rhusiał odrobić, ho ImT

ńtajtetrowie to biorą opłatę za na u

■*ę, <a ja za darmo uczę! Cztery lała
i możesz sobie iść gdzie ci się bę-

dzie podobało z papierami czelad
niczymi w kieszeni.

A on tymczasem dwa lata już tu
taj Jest i po prawdzie to jeszcze nic
nie umie. Bo cóż on robi — czego
się uczy? Stale jedna i ta sama

praca. Koksu trzeba przynieść, o-

gień w kuźni rozniecić, miechy dmu
chać, koniowi nbigę przytrzymać, a

resztę dnia musd w gospodarstwie
majstra pomagać. Eh, to nie nau
ka...

*

Jasny promień czerwcowego słoń
ca zalewa pokój. Jest rok 195Ó
Znad biurka podnosi się uśmiech
nięta twarz młodego ZMP-owca kie
rownika. kadr.

— A wy kolego Hajdas — mówi

przyjaźnie — pochodzicie ze wsi
Stróże z Myślenickiego. Wy jaką
pracę chctellbyśćle otrzymać? Bo
wiecie, tu u nas, w .Nowej Huttó.
są różne prace. Może macie chęć
do jakiegoś zawodu? No, powiedz
cie! — klepie go po przyjacielsku
po ramieniu. — My wam pomoże
my.

— .Może tak — odzywa się nie
śmiało Gustek — gdzieś do kuźni,
ja wiecie — ciągnie — Jak gdyby
bał się własnych słów — już trochę
uczyłem się u kowala.

— A to świetnie — przerywa kie
rownik kadr — Juz mam pracę dla
was. Będziecie pracować jako ko
wal w Bazie Sprzętu w Bieńczy-

cech. Potrzebują na gwałt kowal!
— Ależ ja jeszćze nie kowal —

próbuję opÓłiOWać Gustek.
—- Nie Sżk&dzi. nie szkodzi —

spakaja go kierownik kadr — pomo
gą .wam towarzysze pracy pókaiż.ą.
jak należy pracować.

Z początku praca szła mu ciężko
Często bał się o coś zapytać, ho

------------- ------------ ------------ ------ (j--- ------------ ------------ ------------ ------------ -----

sądził, że będą wyśmiewać się z

niego, A dnżo rzeczy nie .rozumiał.
Kazał mu brygadzista przyjść wcze
śniej i przygotować ogień paleni

ska. Zdrętwiał — bo jakżeż to zro

bić? U kowala na wsi, gdzie praco
wał, było jedno palenisko, a stale
trzeba było miechem ogień rozdmu
chiwać, a tu cztery paleniska... Ale
nic się nie odezwał. Przyszedł do

pracy o Jakieś pół godziny wcze
śniej. Narąbał drewienek, zapalił,
podsypał trochę węgla i zaczął szu
kać przyrządu do rozdmuchiwania
ognia. Wiedział, że tu inaczej się to

robi, niż w wiejskiej kuźni. Ale —-

ani rusz — ńie mógł, odnaleźć tego
głównego kółka jak sądził — ażeby
powietrze dochodziło do palenisk.
Dopiero gdy brygadzista przyszedł,
pokazał, gdzie jest główny silnik,
jak się go uruchamia 1 co trzeba zro
bić, ażeby ogień w paleniskach nie
wygasł.

A brygadzista Zawadka umiał

wytłumaczyć tak po przyjacielsku,'
sam przecież pochodził z wioski. Na
uczył go jak należy obcjapjdżić się z

młotem pńśumatyezńyri^iAle nic
tylko lerygadzi&ta ę>p;JH®(.vnł eię
nim. Od czasu do czat-ąT.ćlo kuźni

przychodził sekretarz organizacji
partyjnej, rozmawiał z ninl, a cza
sem zahaczył też o sprawy polity-,
cźne,otocowPolsceiwświe
ci© się dzieje.

Gustek pracując łatwo zrozumiał,
że' praca w warunkach, jakie stwo
rzyła władza ludowa jest rzeczą
radosną. Zamiast ciemnej, niskiej,
zadymionej kuźni — jasna duża hala
z wentylatorami. W przeciwstawie
niu do miecha kowalskiego — silniki
elektryczne, zamiast ciężkiego młota

ręcznego — nowoczesny młot pneu
matyczny. Tym zawzięciej zabrał się

do pracy, ażeby odpłacić Polsce Lu
dowej za to, że dała mu możność

pracować w takich warunkach, że
zaczął żyć Jak Człowiek.

Po kilku miesiącach Gustek po
trafił sam odkuć sprzęgło do beto
niarki, czy jakąś poważniejszą część
do maszyny. Po prostu rwał eię do

pracy. A praca -— paliła mu się w

rękach. Początkowo wyrabiał 120
—140 proc, nórmy, a -jjóźniej... z

miesiąca na miesiąc coraz tp wyżej
przekraczał normę: 17Ó, 190. 210

proc.. Gustka zaczęto poważać, no bo

jakże, najlepszy kowal w zakładzie

pracy, nikt go nie może prześci
gnąć. Koledzy, widząc jego osiąg
nięcia^ wybrali go mężem zaufania
w grupie związkowej.

*

22 lipća 1952 r. Nad Placem

Zwycięstwa powiewa las sztandarów
I szturmówek. 200-tysięezna armia
tych najlepszych z najlepszych.
200-tysięczna awangarda młodych
przodownikóW-budowniczych Potoki
Ludowej, spogląda w stronę trybu
ny. Nagle morze głów nieruchomie
je. Na trybunę w otoczeniu człon
ków rządu wchbdzi ich nauczyciel,
opiekun młodzieży — Prezydent
Bolesław Bierut. Jak huragan wzbi
ja się w powietrze spontaniczny o-

krzyk: Niech ż.y.je nasz najuko
chańszy nauczycie!! Przez dłuższy
czas -rozbrzmiewa w powietrzu:
.BIERUT — PDK0J - BIERUT

—POKO.j'1. Nagle ucisza się wszy
stko i słychać tylko donośny glos:

— Ślubujemy — mówi wzruszo
nym głosem wraz z innymi, kol. Au
gustyn Hajdas — wypełniać wska
zania naszego nauczyciela, budowni
czego Polski Ludowej — ukochane-

go towarzysza Bolesława Bieruta,
ofiarnie służyć sprawie rozkwitu i
świetności Polskiej Rzeczypospolitej
Ludowej...

Na ijego piersi kołysze się brązo
wy Krzyż Zasługi.

A. PAŁOSZ
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Komitetów Członkowskich PSS
'

Komitety Członkowskie Po
wszechnej Spółdzielni Spożyw
ców mają do Spełnienia duże
zadanie." Wynika to już cho
ciażby z szerokiego zakresu
ich działania, obejmującego O'
piekę nad właściwym dobo
rem asortymentu towarowego
w sklepach PSS, uwzględnia
jącego rejonowe zapotrzebo
wanie, dalej czuwanie nad o-

gólnym rozwojem placówki
— sklepu, zwalczanie speku
lacji na odcinku „chodliwych'*
towarów, a także troska o

sprawy bytowe pracowników
sklepowych i członków PSS.

Na terenie Krakowa Pow
szechna Spółdzielnia Spożyw
ców liczy ok. 77. tysięcy człon
ków, zorganizowanych przy po
szczególnych sklepach. Komi
tety Członkowskie PSS zapew
niają im cały szereg udogod
nień. I tak dzięki staraniom
Komitetów uruchomione zosta
ły ną terenie . Krakowa trzy
punkty usługowe przeznaczone
dla członków PSS. Doskonale
zaopatrzona wypożyczal
nia sprzętu domowe-
g o jest, wielkim udogodnie
niem dla pracujących kobiet:
wszystkie domowe porządki
można ułatwić sobie, wypoży
czając za minimalną opłatą od
kurzacz czy inny sprzęt domo
wy. C^pnkowie PSS mogą wy
pożyczać także sprzęt sporto
wy: narty, buty narciarskie,
kajaki itd. Czynna jest rów
nież dla członków PSS pora
dnia krawiecka i try-
kotarska udzielająca porad

w zakresie krawiectwa.

Dużą rolę odegrali członko
wie PSS, doskonale znający
swój teren, w zwalczaniu spe
kulacji. Dzięki ich pomocy
personel sklepowy może iden
tyfikować spekulantów, .wciąż
j-eszcze usiłujących dezorgani
zować spółdzielczą dystrybu
cję. Komitety Członkowskie
PSS mogą poszczycić się po
ważnymi osiągnięciami w dzie
dzinie kulturalno-oświatowej:
liczne urządzane
przez nie wycieczki
do Zakopanego, Muszyny, Bu
kowiny. Czorsztyna, Rożnowa
1 innych pięknych miejscowo-

naszego województwa cie-
się dużą popularnością

PSS, tym

ŚCi
szą
wśród członków
bardziej, że z reguły połączo
ne są z jakąś imprezą, wystę
pem. • Na przykład w najbliż
szą niedzielę PSS urządza wy
cieczkę do Zakopanego, gdzie
na Kalatówkach odbędzie się
wieczór autorski krakowskich

satyryków. Wycieczki te są
całkowicie bezpłatne. PSS or
ganizuje oprócz tęgo dla swo
ich członków zbiorowe bilety
do teatrów itd.

Komitety Członkowskie' PSS

wykazują stałą tendencję roz
wojową, Liczba ich zwiększa
się z roku na rok. Obecnie w

Krakowiejest 251 takich
Ko mitet ó w. Najlepszymi z

nich są takie jak Komitet PSS

przy sklepie nr 67 przy ul.

Brodzińskiego z przewodniczą-

cym ob. Alojzym Kusiakiem,
aktywistką Anną Szymańską,
Komitet przy sklepie nr 118,
w którym przewodniczącym
jest ob. Józef Kudas, robotnik,
oraz jeden z najstarszych Ko
mitetów. na terenie Krakowa,
Komitet Członkow
ski PSS prz> sklepie
nr 28 ul. Czapskich 1,
gdzie bardzo dobrze pracują
przewodniczący Komitetu ob.
Ludwik Mercke i afctywistka
Komitetu Zofia Bukowińska.

Obecnie Komitety przystę
pują do szerokiej akcji szkole
niowej, obejmującej zagadnie
nia spółdzielczości spożywców.
Akcja ta przyczyni się z pew
nością nie tylko do podniesie
nia sprawności personelu skle
pów PSS, ale także podniesie
na wyższy poziom pracę Komi
tetów Członkowskich PSS.

Szerokie możliwości

•dają studia górnicze
Nasz stale rozwijający się prze

mysł górniczy potrzebuje kadr

technicznych. Wyszkoleniem i

pizygotowaniem do pracy młodych
techników zajmuje się Czterolet
nie Państwowe Technikum Górni
cze w Krakowie.

Do Technikum przyjmowani są
chłopcy i dziewczęta w wieku, u-

kończonych 14 lat, którzy ukoń
czyli szkolę podstawową. Mogą oni

specjalizować się na górników
eksploatatorów, elektryków, mier
ników oraz planistów. Absolwenci

będą zatrudnieni w górnictwie, a

także mogą etarąć «ię o przyjęcie
on wyższe studia.

W czasie trwania nauki ucz
niowie. otrzymują stypendia, któ
re wynoszą od 120 do 235 zł mie
sięcznie (w zależności od klasy).

Udogodnione warunki nauki o-

raz piekne perspektywy pracy,
które stwarza zapotrzebowanie na

fachowców
spowodować
dzieżj.

Zgłoszenia ____

riat Technikum Górniczego
ków Brzozowa 5, Telefon 508-38.

górników, powinny
duży napływ mlo-

przyjmuje sekreta-
Kra-

Niebezpieczne przejście
Ulica Cystersów w Krako

wie, zwłaszcza w pobliżu prze
jazdu przez tor kolejowy, jest
bardzo słabo oświetlona. Lud
ność przechodząca tamtędy na
rażona jest na nieszczęśliwe

wypadki.
W trosce o zdrowie obywa

teli przydało by się na tym od
cinku zainstalowanie więk
szej ilości lamp, zwłaszcza że
wkrótce nadejdą długie, je
sienne wieczory.

Również niebezpiecznie jest
przechodzić przez wysoki na
syp toru kolejowego (wybudo
wanego przez okupanta) mię
dzy ulicą Fabryczną a Miedzia-

lą. 'Większość przechodniów to

dzieci Idące do szkqjy, miesz
czącej się przy ul. Miedzianej.

Filipiak
koresp.

Notatnik partyjny
UWAGA KROWODRZA! Dziś,

18 bm. o godz. 10-ej rano odbę
dzie się w sali KD przy ul. Jul.
Lea 18 seminarium dla sekretarzy
podstawowych i oddziałowych or
ganizacji partyjnych. Obecność 1

punktualność obowiązkowa.

ZEBRANIE TERENOWEJ OR
GANIZACJI PARTYJNEJ dziel
nicy Krowodrzą odbędzie się ju
tro tj. 19 bm. o’ godz. 18-ej w sali

KD. Obecność obowiązkowa.

UWAGA PODGÓRZE! W dniach

18,19i20ogodz.8ranoodby
wać się będą seminaria sekreta
rzy podstawowych I oddziało
wych organizacji partyjnych w

sali KD, Rynek Podgórski 1. O-
becność wszystkich sekretarzy obo
wiązkowa. W razlb nieobecności I
sekretarza winien przyjść jego za.

stępca.

UWAGA GRZEGÓRZKI! KD

Grzegórzki zawiadamia wszyst
kich sekretarzy podstawowych I

oddziałowych organizacji partyj
nych, że w dniach 18, 19 i 20 bm.

odbywać się będą seminaria w

KD przy ul. Dietla 90 o godz.
16-tej (z sekret, podstawowych
organizacji partyjnych na parte
rze w dużej sali, z sekretarzami

oddziałowych organizacji partyj
nych w sali na II p.|. Ze względu
na ważność omawianych zagad
nień obecność sekretarzy obowiąz
kowa.

Setki kabiet z>ajdaj; pracę
i zdobywają zawód

na budowach Nowej Huty
W Now^j Hucie, znajduje

bięt. Przyjeżdżają one ze

południowej, z pow. wadowickiego, limanowskiego,
tarskiego,
przybywa
bełskiego.
W ciągu

mi??ięcy w..............

Huta znalazło pracę około 800
kobiet.: Skierowano j« na bu
dowy poszczególnych obiek
tów Huty. Dziesiątki kursów
szkoleniowych stwarzają ko
bietom pełne możliwości zdoby
cia kwalifikacji * i doskonale
nia się w zawodzie. Kobiety
szkolą się na-operatorki, zdo
bywają zawód windziąrek
1 zbrój arek, poznają tajniki
zawodu mur&rskiego.

Na budowach Zarządu nr

6 znajduje się
kobiet murarek,
włndziarek itp.
nich: 22-letnia Krystyna Droz
dowska. z Lublina, 26-letnia
Eugenia Cwiertnia z Wado
wic, Janina Kurę z pow. Or
lice w woj. rzeszowskim i wie
le innych. Janina Kurę nie
dawno jeszcze pracowała

myślenickiego itp.
z przeludnionych

ostatnich 3 i pół
Kombinacie Nowa

kilkadziesiąt
zbrojarek,'

Są wśród

KOMUNIKATY

hit Sesja Miejskiej Rady
Narodowej w Krakowie

ósma zwyczajna sesja Miej-
skicj Bady Narodowej * Krako
wie odbędzie się w dniu 19 sierp
nia
rad
w

3/4IIp.\
Porządek obrad sesji obejmuje

m. in. omówienie wykonania pla
nu gospodarczego miasta, za I-sze

półrocze 1952 r.*oraz zagadnienie
dróg, ulic, placów i terenów zie
lonych w mieście.

Prezydium Miejskiej Bady Na
rodowej zaprasza dć> jak najli
czniejszego udziału w posiedze
niu.

1952r.ogodz.9wsaliób-
Miejekiej Bady Narodowej

Ratuszu, PI. W W. świętych

•j.
WYDZIAŁ OŚWIATY PWRN

zwołuje na diień 18 sierpnia 1952
r. o godz. 9 przy ul. Dietla 90, III

p. sala nr 33 wojewódzką konferen
cję kierowników ref. 0. D. z Wy
działów Oświaty jrez. PfMJBN.
Udział w konferencji obowiązko
wy. Celem konferencji jest omó
wienie przygotowań do rozpoczę
cia nowego roku szkolnego,'
szczególności zaś w szkołach

pracujących. W konferencji
mic udział przedstawiciel Minister
stwa.

w

-dla
wtź-

*

UWAGA MIESZKAŃCY BLOKÓW
OD27OO35 I.OBWODU W

KRAKOWIE!
Dziś, 18 bm. o godz. 19-tej w

świetlicy pracowników Prezydium
Miejskiej Rady Narodowej przy
ul. Franciszkańskiej 1 wyświetlo
ny zostanie film długometrażowy
dla mieszkańców tychże bloków
przy punkcie dyskusyjnym Nr 17

Dzielnicy Zwierzyniec. Prosimy
dozorców i Komitety Blokowe o

zapewnienie jak największej frek
wencji mieszkańców tychże Blo
ków. Także I Inni mieszkańcy I.
Obwodu mogą przybyć na powyż
szy film. Wstęp wolny.

SPOHT =~
... .... . . .... .... .... .... .... ... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .... .

Rekordowa ilość zawodników zgromadziły
wojewódzkie

Drugie mistrzostwa wsi wo
jewództwa krakowskiego w

lekkoatletyce i siatkówce zgro
madziły na starcie rekordową
ilość uczestników, bo około

■500 osób. W ramach mi
strzostw rozegrano 14 konku
rencji lekkoatletycznych, oraz

przeprowadzono eliminacje w

siatkówce kobiet i mężczyzn.
Trzydniowa batalia w Kra

kowie zakończyła się pełnym
sukcesem reprezentacji LZS
pow. żywieckiego. ^Wiejscy
sportowcy z Żywca na ostat
nich mistrzostwach w N. Tar
gu nie, odegrali żadnej roli.
Obecnie odniesiony sukces jest
tym cenniejszy, że większość
punktów zdobyły kobiety. Du
żym sukcesem zakończy! eię
start Jadwigi Dunat' z LZIS Je
leśnia, pow. Żywiec, która zdo
była 3 pierwsze miejsca w bie
guna60.100i200m.Do
brze spisała się także jej ko
leżanka z tego samego LZS-u
— Władysława Gustaw-Siwek.

Wśród mężczyzn wyróżnił
się Stanisław Ciągło z pow.
nowosądeckiego, który

'

uzy-

!

istrzostwa LZS-ów
skał dobry wynik w rzucie gra
natem.

Zawody siatkówki stały na

dobrym poziomie, szczególnie
zespoły pow. nowotarskiego i
nowosądeckiego, nie ustępowa
ły dobrym drużynom krakow
skiej klasy wojewódzkiej.

W pierwszym dniu po uro
czystym- otwarciu przez tow.
Kadowa i wygłoszeniu prze
mówienia do młodzieży przez Targ),
tow. Więcka (ZW.ZMP), roze
grano spotkanie piłkarskie re
prezentacji LZS Śląsk — Kra
ków, które zakończyło się zwy
cięstwem Katowic 2:1 (1:0).

W drugim dniu odbyły się
eliminacje lekkoatletyczne
oraz pierwsze mecze siatków
ki.

W trzecim dniu z ,powodu
złej pogody dalsze rozgrywki
odbyły eię w sali OWKS Kra
ków i WKKF Kraków.

WYNIKI TECHNICZNE

Kobiety
60m—1)DunatJ.(Ży

wiec) 8,8, 2) Heiczak A. (N.
Targ).

100 m — 1) Dunat J. (Żywiec)
13,8, 2) Gustof (Żywiec).

200 m: 1) Dunat — 29,0,
2) Gustof.

500 m: 1) Biegun St. (Ży
wiec) 1,28,5, 2) Hańderek (Ży
wiec).

Dysk: 1) Goryl T., 2) Sideł-
ko (Chrzanów).

Skok wzwyż: 1) Sołtys (Tar
nów) 115, 2) Klempka (Nowy

Skok w dal: 1) Biegun (Ży
wiec) 4,32 ni, 2) Sowa (Brze
sko).

Kula: 1) Goryl — 8,85, 2)
Sołtys (Tarnów).

Oszczep: 1) Siodełko 'Chrza
nów) 22,80 m, 2) Siu (Ży
wiec) , 3) Gutt (N. Targ).

Granat: 1) Starowicz (Kra
ków) 40.07, 2) Siodełko.,

. Tor przeszkód: 1) Gusfof —

I. 46,4 min., 2) Sacha (Brze
sko).
Mężczyźni:

100 m: 1) Wójcik (Brzesko)
II, 4, 2) Sor -g (Żywiec) 11,6.

200 m: 1) Smrek 24,8, 2)
Chyła (N. Targ).

Pierwsza liga piłkarska wystartowała
Pierwsza liga piłkarSka rozpoczęła opóźnione w tym I

roku rozgrywki. Już pierwsze spotkania wykazały, że

ligowcy poważnie Iraktują tegoroczne rozgrywki, gdyż
na wszystkich boiskach zacięcie walczono o punkty.

W Krakowie odbyły się dwa spotkania. OWKS zremi
sował z Górnikiem Radlin 1:1, a Ogniwo pokonało Unię
Chorzów 1:0. Mecz krakowskiej Gwardii z CWKS został

przełożony na termin późniejszy. WT Chorzowie Kolejarz
Poznań wygrał z miejscowymi Budowlanymi 4:3, w Ło
dzi bytomskie Ogniwo zremisowało z tamtejszym Włók
niarzem 1:1, a w Gdańsku miejscowi Budowlani poko
nali Kolejarza W'arszawa l;0.

KOLEJARZ POZNAN —

BUDOWLANI CHORZÓW
4:3 (1:3)

W Che zwie miejscowi Bu
dowlani, mimo że do przer
wy prowadzili z Kolejarzem
Poznań 3:1, spotkanie prze
grali 3:4.

Bramki dla zwycięzców zdo
byli: Chmielewski, Anioła,
Brzeżańćzyk 1 Gogolewski. —

Dla'pokonanych: Powa|a, Pi
larek i Janduda,

Ogniwo Kraków-Unia Chorzów 1:0 (1:0)

OD ŚRODY DN.
br. Państwowy

Widza w Krako-
co dzień o godfe

w pięciu aktach

POCZĄWSZY
20 SIERPNIA
Teatr Młodego
wie wystawia
19.30 komedię
Moliera pt. „Świętoszek" w prze
kładzie Tadeusza Boya-Żeleńskiego
i reżyserii Kazimierza Szuberta,
Dekoracjo i kostiumy pro£. Euge-
niusza WnAk*.

zatrudnienie coraz więcej ko

wszystkich krańców Polski
nowo

. Wiele młodych dziewcząt
wsi woj. rzeszowskiego i lu-

ciężko u kułaków. Dziś jest
wyróżniającą się robotnicą No
w ej Huty: Razem z siostrą
mieszka w jednym śze świeżo
wykończonych' bloków
Osiedlu A-l, w pi

’

woeźesnym mieszkaniu. ■■
W bazie sprzętu w Kombi

nacie, przeszło 50 kobiet
zdobywa kwalifikacje opera
torek, uczy się kierowania
potężnymi koparkami i dźwi
gami. Są wśród nich 19-let-
nie dziewczęta: Marie Tre
la z Lurosławic w pow. mie
chowskim, Leokadia Żelazo z

Niedzielisk w pow. brzeskim,
z Rudoryz,

: w pow. brzeskim,

naszego powiatu już
ludzi przyjechało do

na

ęknyrn no

Helena Łoboda
również

„Zi
wielu
Huty, a ja długo nie mogłam
się zdecydować — mówi ope
rator sprzętu Maria Trela.

Myślałam zawsze, że kobieta
ma swoje miejsce w kuchni
i w polu.

'

Dopiero po. przy
jaździe do Huty przekonałam
się, że jest inaczej, że pań
stwo dało równe prawa ko
bietom. W bazie sprzętu
pracuje wiele kobiet i wszyst
kie są zadowolone. Ja

ćżyłam, się obsługiwać ko
parki. Bardzo ciekawa

moja praca, no i dobrze płat
na."

nau-

jest

CO1 GDZIE g KIEDY

Sierpień

18
feaiedzlalek

Teatry
Teatr Im. J. Siewać-

kloge — „Ciężkie
czasy" godz. 19.

Stary Teatr: nie
czynny.

Teatr Rapsodyczny:
nieczynny.

Teatr Młodego Wl
dza

_ nieczynny.

A
Sztuka: „Zasadzka".

15.45, 18, 2915.

Uciecha: „Sekretarz
Rejkomn" godz.
15 45, 18, 20.15.

Warszawa: „Mury
Malapagi"; godz.
16. 18, 20.15.

Kina:

Apollo: „Dziewczęta
z baletu"

_ godz.
16, 18, 20.

Winda:

pościg'
20.15.

Welneść:

„Tragiczny
16, 18,

Młodo Gwardia:

„Szalony
godz. 15,30,
19.30.

lotnik",
17.30,

Chemik: „Zabawna
historia" — godz.

19.

Nowa Huta: „Dni
zdrady", godz. 18,
20. •

Dworcowi: Polska
kronika filmowa—

Droga dźwięku
radiowego — Cera
mika itżyeka —

Przegląd kultural

ny 19/50.

Pogotowie
Ratunkowe :

Wydział Zdrowia

Woj. Bady Naro
dowej w Krakowie,
ul. Siemiradzkiego 1.
Telefony: 222-22
I 311-12 udziela:

a) przez całą dakg
pomocy: 1. we wazy-
stkieh nagłych wy
padkach I nagłych
cachorzeniaob; 3. w

przypadkach położ
niczych: 8. w za-

ohorzeniach dziecię
cych (w godz.
20—8).

Ambulatorium
■•tawia czynne
cal* doba.

Apteki:

od

Po

jMt

Długa 4, Rynek
Gt. 45, PI. Inwalidów

7, Senatorska 5,
Grzegórzecka 9, Kra
kowska 1, Rakowic
ka 12, Rynek Pod
górski 9.

Pierwszy występ ligowców
Ogniwa w meczu o mistrzostwo

ekstraklasy przyniósł im pełny
sukces. Odmłodzona drużyna
krakowska pokonała po ładne;
grze mistrzowski zespół Unii
ż Chorzowa 1:0 (1:0) przy
czym tylko doskonalej grze
Wyrobka -i słabej dyspozycji
strzałowej rezerwowego -ataku

Ogniwa mają do zawdzięczenia
chorzowianie tek niską prze
graną.

Atak drużyny krakowskiej,
w którym zabrakło Rajtara.
Strojnego I Radonia w polu
grał bezbłędnie a co najważ
niejsze cała piątką młodych
napastników Ogniwa wykazała
kolosalną

'

ambicję wałcząc o-

fiarnie o każdą piłkę z twardo
grającą obroną Unii.

Gorzej było ze strzałem
zwłaszcza w pierwszej . .poło
wie, chociaż niejednokrotnie
Szymkowiak a potem Wyrodek
byli zmuszeni do wykazania w

pełni swej wysokiej klasy.
B.-amkarze Unii z powodze
niem interweniowali w wielu
groźnych momentach, ratując
swój zespół przed utratą dal
szych bramek.

Należy jednak zaznaczyć, że
również i Unia miała szereg
dogodnych okazji do zdobycia
bramki jednakże napastnicy
chorzowscy z Cieślikiem na

czele marnowali idealne nie
raz pozycje. Nasz najgroźniej-,
szy napastnik przechodzi obec
nie ..ostry spadek • formy, który
przejawia się między innymi-
w całkowitej indolencji strza
łowej. Najgroźniejszym napa

Gtrnik Rarilin-OWKS 1:1 (0:0)
cnie linia aćaku, nie posiada

nie. -wyipadłą jąca przede wszystkim • środ-
imponująco w Krakowie. Z do- kowego napastnika,
bywca „Pucharu Zlotu", nie
pokonany na wiosnę przez ża
dną z drużyn ligowych —- kra
kowski OWKS w pierwszym
spotkaniu, jesiennej rundy od
dał jeden punkt swojemu prze
ciwnikowi, w tym wypadku
Górnikowi z Radlina. Zawody -nie nastąpią zmiany w druży-
soibotaie rozegrane na boisku. '

OWKS zakończyły się wyni
kiem remisowym 1:1. Oby
dwie bramki padły dopiero po
zmianie pól. Prowadzenie zdo
był Górnik w 66 min. po rzu
cie rożnym bitym przez prawo-
skrzydłowego Majchrzaka. Haj
duk miał już piłkę w swoięh
rękach, ale wypuścił ją z cze
go skorzystał środkowy- Gór
nika Bożek, lokując piłkę w

siatce Wojskowych. W 11 min.
później padło wyrównanie dla
OWKS. Daleki strzał Kroczka
przyniósł niespodziewaną
bramkę, gdyż Pojda mógł z

powodzeniem bronić. Należy
nadmienić; że wojskowi nie
wykorzystali rzutu karnego,
przyznanego im w pierwszej
części zawodów. Tym nieszczę
śliwym egzekutorem, rzutu kar
nego był środkowy obrońca
olimpijczyk Kaszuba.

W każdym razie wynik re
misowy Jest niewątpliwym su
kcesem drużyny Górnika, z Rar
dlina, który zagrał prymityw
nie, ale skutecznie. W OWKS
najsłabiej prezentuje się obe-

Inauguracja Jesiennego se
zonu ligowego

Słabiej
niż zwykle zagrała również
pomoc, a w obronie brak Dur-
nloka dawał się drużynie do
tkliwie odczuwać. Sobotni
mecz 7. Górnikiem był dla woj
skowych pewnego rodzaju ..me

mento" na przyszłość. Jeśli

stnikiem był Alszer, który jed
na/ pieczołowicie pilnowany
przez Gędłka nie wiele mógł
zdziałać. Skrzydłowi Unii za
wiedli, podobnie jak 1 S >sz-

czyk w pomocy, wyróżniający
s.ę jedynie zbyt ostrą gra. Ó-
stro grała również linia obro
ny , głównie Bartyla. Za jeden
z licznych fauli defensywy U-
n’! sędzia spotkania Kołodziej
ski z Poznania podyktował w

<?3-ej minucie problematyczny
rzut karny, z którego Kolasa
uzyskał zwycięską bramkę dla
Ogniwa.

, Wynik ten mimo wielu gro
źnych sytuacji podbramko
wych po przerwie nie zmienił
się i Ogniwo zdobyło pierwsze
punkty ligowe.

W meczu tym drużyny wj-
■'tąpiły w następujących skła
dach: Unia: Szymkowiak (Wv-
rabek), Bartyla. Hajduk, Gle-
bur, Suszczyk, Tim, Przecher-
ka, Pohl, Alszer Cieślik Ku
bicki.

,

'

Ogniwo: Hymezak (Kości ó-

Gę dek.
Kolasa,

Pawłowski.

nie, OWKS czekają ciężkie
chwile w jesiennych rozgryw
kach ligowych. Sędziował o-

hiektywnie ob. Julian Mytnik
z Krakowa. Widzów 5.00Ó.

BUDOWLANI GDAŃSK—
KOLEJARZ WARSZAWA

1:0 (1:0) ;

W Gdańsku spotkanie ligo
we Budowlani Gdańsk — Ko
lejarz Warszawa,
eię zwycięstwem
1:0 (1:0). Bramkę
źdżiik.

zakończyło
gospodarzy
zdobył Go-

WŁÓKNIARZ ŁÓDŹ —

OGNIWO BYTOM 1:1 (1:0)
ŁÓDŹ. — Pierwszy mecz li

gowy rozegrany w Łodzi po
między Ogniwem Bytom a

miejscowym Włókniarzem za
kończył eię wynikiem nieroz
strzygniętym 1:1 (1:0).

Bramki zdobyli: dla Włók
niarza Pawlikowski w 44 mi
nucie gry a dla Ogniwa —

Narloch w 87 minucie gry z

rzutu wolnego.

łf>k), Słaboszewski.
GLmas, Pawlikowski,
Korzęniak, Dudori, ~

Kadłuczka, Gołąb.
W formacjach

nych, w których
Mazura, wyróżnił
oraz C” ‘ '

zegrat^się dopiero po przer
wie.-

defensyw-
brak było
się Gędłek

GJimas, który jednak ro-

ir^się dOD-iero no nrzicr-

Olimpiada
Szachowa

HELSINKI. W dalszym cią
gu odbywającej się w Helsin-

Olimpiady Szachowej
PoiiBika odniosła drucie z wy*
cięstwo, wygrywając ze Szwaj
carią 2,5:1,5 pkt.

Po 5 rundach kolejność w

grupie III jest następująca: 1)
ZSRR — 16,5 pkt., 2) USA —

15, 3) Finlandia — 11,5 4)
Holandia — 10,5, 5) Izrael —

9,5, 6) Polska — 8. 7) Szwaj
caria — 5, 8) Grecja.— 4 pkt.

W grupie I po siedmiu run
dach prowadzą Niemcy zach.
— 20 pkt. przed Argentyną —

18 i CSR - 17-pkt..
W grupie II po pięciu run

dach prowadzi Szwecja —

15,5 pkt. przed NRD — 12,
Jugosławią — 11,5 i Węgrami
— 10 pkt.

Na frontach
STAL NOWA HUTA —

WŁÓKNIARZ CHEŁMEK
1:3 (0:1)

Rozegrany w ub. piątek w

Krakowie mecz II Ligi przy
niósł zwycięstwo Włólcniarzo-
wd z Chełmka, dla którego
bramki zdobyli Obtułowicz 1

Otringer. Honorowy punkt dla'

Stali uzyskał Baran.

WŁÓKN1ARZ KRAKÓW —

GWARDIA LUBLIN
2:2 (1:1)

Dopiero na 3 min. przed
■końcem zawodów Włókniarz

zdobył wyrównującą bramkę.
Dwukrotnie prowadziła Gw*r-

drugiej ligi
dia I zdawało się, że mecz ten

wygra, bo Włókniarz nie miał

jakoś swojego dnia, grając
zwłaszcza słabo w linii ataku^,
Jednego karnego Bożek nie

wykorzystał, a z drugiego pa-
dła wyrównująca pierwsza
bramka dla Włókniarza. Strzel
cami bramek byli: Górecki (z
karnego) i Browarski,
Gwardii: Smoliński (w
iKocoń(w62

'‘

wał
______

..... .

Widzów ok. 2 0Ó0.

dla
1 min.)

coń (w 62 mim.). Sędzio-
Woźniakowski z Lodzi.

Ogniwo Tarnów — Budo-

rlsnl Przemyśl 0:0.

Gwardia Kielce — Ogniwo
Caęęłochowa 2:0.

400 m: 1) 'Smrek 56,8, 2)
Piwowarczyk.

500 m: 1) Ochman (Wado
wice) 17,48,5 min, 2) Stacho
wicz (N. Targ).

1500 m: 1) Foltyniewicz
(N. Targ) 4,26,6, 2) Jandziś

(Tarnów).
800 m: 1) Foltyniewicz (N.

Targ) 2,09,8, 2), Jandziś (Tar
nów).

Skok w dal: 1) Sacha (Brze
sko) 5,48, 2) Sontag.

Skok wzwyż: 1) Ciągło (N.
Sącz) 155, 2) Chlebak, (Nowy
Targ).

Rzut granatem: 1) Ciągło
66,37 m 2) Gazera (Miechów).

Rzut dyskiem: 1) Sochacki

(Oświęcim), 2) Półtorak (Kra
ków).

Skok o tyczce: 1) Jandziś —

2,60, 2) Jurnat (Oświęcim).
Kula: 1) Strykacz (N. Targ)

10,55, 2) Kapel.
Trójskok: 1) Molęda (Ol

kusz) 11,45 m, 2) ISzychiński
(N. Targ).

Itobre wyniki
siatkarzy peiskieh

ri mistrzostwach świata
W ub. sobotę odbyło się, w

Moskwie losowanie grup - w

rozgrywkach o mistrzostwo
świata w siatkówce męskiej.
Drużyna .polska wylosowała I

grupę, w której są równjeż
Węgry. Bułgarie 1 Finlandia.-
W grupie drugiej grają: ZSRR,
Rumunia, Izrael i Liban, w

grupie III: Czechosłowacja,
Francja, Indie.

W turnieju drużyn żeńskich,
które grają każda z każdą u-

dział ■blorą: Polska, ZSRR,
Bułgarie, Indie, Rumunia,
Czechosłowacje, Francja i Wę
gry. .

W niedzielę na stadionie Dy
namo w Moskwie odbyło się
otwarcie mistrzostw 1 rozegra
ne zostały pierwsze spotkania.-

W pierwszych swych me
czach siatkarki 1 siatkarze pol
scy odnieśli duży sukces, zwy
ciężając swych przeciwników.
Siatkarki pokonały reprezen
tację Węgier 3:0 (15:5, 15:3,
15:5). Siatkarze wygrali z Fin
landią również 3:0 (15:8, 15:5,
15:6).

W pozostałych meczach w

siatkówce kobiet ZSRR poko
nał Bułgarię 3:0, a Rumunia
wygrała z Libanem- w spotka
niu mężczyn 3:0.

Wyniki eliminacji siatkowej:
. W siatkówce żeńskiej pier
wsze miejsce zajęła reprezen
tacja Tarnowa przed Brze
skiem i Żywcem.

W spotkaniu drużyn mę
skich pierwsze dwa miejsca za
jęły zespoły z Nowego Targu,
trzecie — Chrzanów.

Punktacja ogólna przedsta
wia się następująco:

1) Żywiec 40 pkt., 2) N. Targ
30 pkt, 3) Tarnów 14 pkt., 4)
Oświęcim 13 pkt, 5) Brzesko
10 pkt, 6), 7) Chrzanów, N.

Sącz — 9 pkt., 8) Kraków 8

ipkt., 9) Wadowice 4 pkt. i
Miechów 3 pkt.

Lekkoatleci ATK
kiją 3 rekordy CSR

PRAGA
Na stadionie Armii Czecho

słowackiej w Pradze zakoń
czyły się. dwudniowe zawody
lekkoatletyczne między woj
skowymi drużynami ATK

(Praga) j Honved (Budapeszt).
Zawody zakończyły się zwy
cięstwem ATK 137:84 pkt.
Lekkoatleci ATK pobili trzy
rekordy krajowe: Skobla w

rzucie kulą — 16.68, Filio w

biegu ńa 400 m — 47,8 oraz

sztafeta 4><400 m — 3:17,4.
W biegach na 5-000 i 10.000
m',zwyciężył’ Zatopek w cza
sach 14:33,4 i 30:58,6.

Lekkoatletyczne mistrzistwa Polski
zakończone

Wczoraj zakończyła się we

Wrocławiu czterodniowa bata
lia mistrzowska polskich lek
koatletów i lekkoaitletek. W
mistrzostwach wzięło ogółem
udział ok. 600 zawodników i
zawodniczek. Uzyskane wyniki
nie wychodzą jednak poza
przeciętny poziom i w żadnej
konkurencji nie tylko, że nie
poprawiono któregoś z rekor-
dów"krajwyeih, *1^'.'nawet nie
potrafiono zbliżyć się do nich:

W ostatnim dniu zawodów
rozegrano 10 finałów. W kon-’
kurencjach kobiet przyniosły
one zwycięstwa następującym
zawodniczkom:

Bieg 80 m płotki wygrała
Maciejakówna (AZS Poznań)
- 13,0,

w rzucie dyskiem zwycięży
ła Wojnarowska (Spójnia Gd )
— 39.15,

w biegu na 400 m pierwszą
była Piwowarówna (Stal) 60,0
sek.

sztafeta 4X100 m przynio
sła zwycięstwo drużynie wro-

cławskiego OWKS-u w czasie
51,4.

W konkurencjach mężczyzn
tytuły mistrzowskie zdobyli:
w kuli pod nieobecność Ło-

mowsłkiego zwyciężył Krzyża
nowski. słabym rzutem 14,83.
W skoku w dal najlepszym, o-

kązał się olimpijczyk Grabow
ski, uzyskując odległość 7,22
metra.

Bieg na 5.000 m przyniósł
zwycięstwo Gra.jowi w czasie
14,56,6, w sztafecie 4X100

ni zwyciężyła warszawska
Spójnia — 44,9.

Bieg rozstawny 4X400 m

przyniósł sukces sztafecie kra
kowskiego OWKS-u, która wy
grała tę konkurencję z czasem

3,52,8. W rzucie granatem Si
dło zdobył drugi tytuł mistrzo
wski, uzyskując 75,54 m.

We wterek, n'h« piłkarze chińscy
(reja z Krakewem

Olimpijska drużyna piłkar
ska Chin Ludowych, 1 ''

przybyła na dcilka towarzy- cych zawodnikach:
______ _

s-kich spotkań do Polski zwie- Hymezak, Gędłek, Glimas, Fla-
d'ziła w sobotę Warszawę; Go- ’ "

- —

ście interesowali się żywo bu
dową naszej stolicy, podziwia
jąc ze szczególnym zaintere
sowaniem piękno MDM.

Piłkarze chińscy rozegrają
w Polsce, jako reprezentacja
Pekinu, cztery spotkania; 19
bm. w Krakowie z reprezen
tacją. Krakowa, 22 bm? w Cho
rzowie z repr. głaska, 26 bm.
w Szczecinie z repr. Szczeci-

j 29 bm. w Warszawie z

repr. stolicy.
*'

Kraków czeka we wtorek 19
bm. nieiada atrakcja. Na sta
dionie Gwardii o godz. 17 zo
baczymy piłkarzy chińskich,
którzy spotkają się z repreten-
tacją Krakowa.

Skład jedenastki
która będzie oparty na

Krakowa
następują-
Jurowicz,

nek, Szczurek, Kaszuba, Ma
mon, Strzykalaki, Wapiennik.
Mordarski, Jaskowski, Kohut,
Gracz, Kroczek, Dwernicki.

Kierownikiem technicznym
reprezentacji Krakowa jest
trener 2S Gwardia Michał Ma
tyi*.

Bilety na wtorkowy mecz
Pekin — Kraków są do naby
cia w lokalu ZS Gwardia, ul.
Retoryka 1, w godzinach 12—
21 począwszy od poniedziałku,
dnia 18 bm.

Z uwagi na bliski termin
spotkania, afisze drukowane
nie będą i dlatego podajemy
ceny biletów. Stojące 5 zł,
bieżnia 10 zł, trybuna boczna
12 zł, trybuna środkowa 15 zł.

ZS Sial wygrywa
ntisirroTitua ptyuiackie Polski

SIEMIANOWICE. Zakoń
czone w niedzielę mistrzostwa
pływackie Polski przyniosły w

punktacji ogólnej zwycięstwo
ZS Stal — 336 pkt. przed
Gwardią — 330 pkt., CWKS
— 300 pkt.

W’ punktacji kół sportowych
zwycięż/li Budowlani (Cho
rzów) — 213 pkt. przed Sta
lą (WroCław)' — 200 pkt. i
CWKS — 199 pkt.

W trzecim dniu zawodów
największe zainteresowanie
wzbudziły pojedynki o tytuł
najszybszych pływaków na

krótkich dyeTansach. Na 100
m et. dow. w konkurencji ko
biet zwyciężyła Werakso (Ko
lejarz Warszawa) w czasie —

1.15,3 przed Dzikówną —

1.15,3 1 Brolówną 1,17,3.
Wśród mężczyzn Tołkaczeweki

był bezkonkurencyjny i wygrał
w czasie 1,00,1; Drugie , miej
sce zajął Lewicki 1.02,4, trze
cie Precel 1.03,3.

Na dyst. 200 m st. grzbiet,
kobiet nowy rekord Polski, u-

etanowiła Milniikiel 2.57.2.
W konkurencji 400 m st.

dow. mężczyzn wyniki były
na ogól słabe. Gremlowski wy
grał bez wysiłku w niezłym
czasie 4.57,4.

Wyniki trzeciego dnia mi
strzostw: mężczyźni 100 m «t.

grzbiet. 1) Boniecki 1.11,2, 2)
Jaśkiewicz 1.11,7, 3) Lutom
ski 1.15,6. 400 m st. dow.:
1) Gremlowski 4,57,4, 2) Jera
5.14.5. 3) Krotoszyński 5.17,2

200 m st.. klas.: 1) Kuklok
2.51.3, 2) . Kraska 2.54,6.

100 m. st. mot.: 1) Petru-
sewicz 1.12,4) 2) Nitodemski
1.14.6.

Kobiety:
200 m st. klas.: 1) Mrozów-

na 3.06,5, 2) Malinowska —

3.13.4. 3) Gryka 3.15.0.

Jttigę ciągnienie
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